
d 
"r.f9t lłflflłl 3 I( -r l'ROtETifR.1USZ1MTSZf'STKICH~'Xltlł1tJ11'.:..VJ'CZVT'e . STTJ! 

'ÓRGAN WK i ŁK PO~.SKl .EJ .:ZJEDNOCZONE·J PARTII ROBOTNIC·ZEJ -ROK lil {VI) CZWA~~TEll; 12 STYCZNIA 1950 ROKU 

--------------------------~--
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c,aty n.ar:ód. ·radzieck·i 
przygotowlije się do wybo·rów do Rody Najwyższej 

':..' 

DodathoH'qnii zo!JOft!liązanianai produhcqjnqmi 
uczczą narodq ~SRR doniosłe Hiqdarzenie 

Władze francuskie· w V.ietnamie MOSKWA (PAP). - Ogłoszone zo 
stało zarządzenie o wyborach d0 Ra· 
dy Najwyższej ZSRR. Wybory te. są 
powsŻechne, równe, bezpośrednie i 
tajne: 

Konstytucja radziecka przewiduje, 
że wszyscy o'bywatele Związku Ra· 
dzieckiego, którzy ukończyli 18 lat, 

· mają, niezależnie od. przynależności 
rasowej lub narodowościowej, nieza. 
leżnie ocr religii; pochodzenia, stanu 
majątkowego, od wykształcenia i po· 
przedniej działalności, prawo głosu, 
w wyborac.h,; do Rady Najwyższej. 

Prawa wyborczego może być po· 
zbawiony obywatel radziecki jedynie 
na podstawie prawomocnego wyroku 
sądowego. 

Prawo wybieralności posiada,ią 
wszyscy obyv{atele Związku Radziec 
kiego _ po ukończeniu 23 lat życia. Ko 
biety mają na rówµi z mężczyznanu 
zarówno c.zynne, jak i bierne prawo 
wyborcze. 

Ra.da Najwyższa ZSRR składa się 
1 Rady Zwiłzku i Rady Narodowości. 

Terytorium Związku Radźiec:kiego 
podzielone jest na okręgi wyborcze, 
liczące 300 łysięcy obywateli każdy. 
W każdym okręgu wybierany jest 
~eden deputowany do Rady Związku. 

Do . Rady .Na.rodowości wybierani 
sa depu~o:wani z republik z.wiązko­
wych, republik autonomicznych, ob-

wodów autonomicznyich i okręgów 
r.arod;,wościowych. ' Każda republika 
związkow~ . wybier~ 1,25 dep-qt.owa­
nych, każda republika . autonomiczna 
-· 5 depu~ow:mych, a \obwoc!v. auto­
nomiczne i okręgi narooowosc10we­
po jednym. 

Kand.ydatów na ·depuoowanych wy­
suwają: Partia K.nmunisi;yczna, Związ 
ki Zawodowe, cxrganizacje spółdziel­
cze, . organizacje- młodz~żowe i sto­
warzyszeI\ia kultnralne. 

Dopuszczalne jest kandydowanie 
tylko z jednego okręgu wyborczegc. 
Kandydat, który ' otrzymał bezwzglQd· 
ną większość, tj. panad 50 proc. od­
danych głosów jest wybrany do Ra­
dy Najwyższej. 

W wypadku, gdy w głosowaniu 
bierze udział mniej, niż 50 proc. U· 

pawnionych danego okręgu - odby· 
wają się nowe wybory w terminie 
dwutygodniowym. 
/ * ... * 

MOSKWA. Masy pracujące Zwią;:: 
ku Radzieckiego i cały naród p'owi­
tał niezwykle: entuzjastycznie wir1-
doU1ość o rozpisaniu wyborów do Ra· 
dy Najwyższej ZSRR. 

W całym kraju, w fabrykach, za­
kładach przemysłowych, kopalniach, 
kołchozach i ·Sowchozach odbywają 
sie masowe wiece i zebrania, na któ­
ry~h masy pracujące, inicjując współ 
zawodnictwo pracy ku czci wyborów, 
podejmują zobowiązai\ia. o puedtet'-

Przemysł maszynowy i. motoryzacyjny 
-wy·k()nal z nadwyżką plan · 

, WARSZAWA ,(PAP) - Pl:tn ., pi;~du.kcji PRZEMYSŁU MASZY­
NOWEGO za grudzień ub. roku wykonany zośtał z powaznymi nad­
wyżkami. Produkcja poszczególn ycł) a&1>rty~tów tego przemysłu 
przedstawiała się, jak następuje: plan produkcji obrabiarek wykonano 
w 13.3 proc., gaizomierzy - w 119 proc., maszyn włókienniczych -
w 104 proc. Plan produkcji ma '"~Yn rolniczych i młyńskicJt przekro­
czony został o "1Y'l procent. . 

takłady PRZIBMYSLU MOTORYZACYJNEGO wykonały w tym 
samym · mjesiącu plan produkcji cią.gniików w 122 proc., produkcji ro 
werów - w 112 proc. oraz motocykli - w 238 proc. 

minowe wykonanie planów. produk-
cyjnych. . 

Z wielu republik nadeszły już mel- , ł • • 1· · b · ' k• • 
ciunki o pierwszych zwycjęstwach o- wspo pracu~ą z ·naqon~ istami c 111§ tmt 
siągniętych We współzawodnictwie PEKIN (PAP) _ Powobjąc się francuskie wysyłają agentów na. wy-
k:u czci tego wielkiego w życiu naro-' na doniesienia_ z granicy chińsko- zwolone obsznry Chin Ltl<l'owych dla 
dów ra~ziecki~h wydarzenia. O prze- viętnamskiej, agencja . Nowych Chin prowadzenia tam akcji dywersyjnej 
kl'?czemu dz1~nnych norm prod~k- podaje fali:ty współpracy władz fran i sabotażowej. . 
cy~nych mel~uJą ~etalo_wcy ~?sk1ew j cuskich w Vietnamie z nacjonalista- Wszystkie te fakty - stwięrdza 
s~1ch. za~ła~ow „Sierp 1 Młot , hut- mi ·chińskimi. . . agencja Nowych Chin - są sprzecz-
mcy 1 gormcy. · Część wojsk kuomintangowskich, .1e z zapewnieniami, złożonymi przez 

Robotnicy zakładów przemysło- która zbiegła na okupowane przez władze francuskie w Hanoi, że na-
wych w Leningradzie zaciągają ma.. J<'rancuzów tereny Vietnamu, została ~jonaliści chińscy, którzy przeszli z 
sowo „warty stachanowskie". Górni- już wysłana na wyspę Hainan, li! !"- bronią w ręku c1o Vietnamu, będą 
cy Zagłębia Donieckiego zobowiązali cą 300 kilometrów na wschód od In- rozbrojeni. Obietnice rządu franeu­
aię do dnia wyborów wydobyć tysią- dochin. Wojska te mają walczyć na skiego o rozbrojeniu kuomintangow­
ce ton węgla ponad plan. Ha:inanie pi;zeciw chińskiej Armii ców miały - jak podkreśla się w po 

O przekroczeniu norm produkcyj- Ludo\vej. litycznych kołach .pekińskich - jedy 
nych i zaciągnięciu wart stachanow- Niektóre J'ednostki kuomintangow- · · ' • _„ · · .nie na celu odwroceme uwagi "" s~ch donoszą również z Charkowa, skie są potajemnie reorganizowane I 
Dniepropietrowska, Stalinabadu · i wcielane do frańcuskiej „Legii Cu- współpracy pomiędzy Francją a 
Frunze. dzóziemskiej". Równocześnie władze f'hinami Czang Kai-szeka.· / 

'ełny ~nkln ·Uraikn proJHtaninno we f raHii 
przeciwko wojnie w Indochinach 

Mairsy:l:iii ma placu La Joliette o godl'l.' 
16,30 utworzył się potężny pochód na 
głóiwnej -uiliicy La Cainnebiere. 

Na sik:r.zyiowan.iu ul!ic Ca.n.nebiere 1 
Dugommier policjancii. zaataikowali 

Poohód, lecz mus·ieli się cofnąć pod 
naporem manifeąitantów. Miirrno cią­
głego ir::1pływu ipos:ilków pOlicyijnych. 
malilli.fesitac.ja trwała jeSIZC'Ze ponad 
godzliinę. 

fłńilie ·koła. PMMPBwe lłetnaikuia ''WJIJ tne~wJborue 
~. reakcyjnych _: pC>llłfłcow~~-Ftigerhbrma l P0osłkiv·i 

PARYŻ (PAP). W Marsylii odbył 
siię z . 11nicja;tywy ipowsrzechnej Kon­
federacji Pracy (CGT), „Dziień walki 
przeciw wojnie w Indoohinach", po­
łączony z 24-.godz;iin.nym strajkiem 
kolejarzy i 48-goozfillinym strajkiem 
marynarzy statku „Pas teur", który 
miał odpłynąć· do Vietnamu z 3 ty• 
siąyalIDń żołn1emy francusiltich i ła­
ducltiem sprzętu . wojennę.go. 

Dary całej pracującej ludzkości 
dla ~-T.ow~._-żyś~a Stalina 

HELSINKI (PAP). W drria<:h 16 d 
17 st~ia odbędą się w Ficlandilii 
wybory prezydenta Republiki. 

Jak stw{ęrdea korespondent a­
gencji TASS, polityka oboonego rzą­
du ~rawieowych socja..ldemokratów 

' , Kule 
:zamiast 

chleba 
Sześć osób zabitych, pona.d sto ran 

·nych .- oto tragicmy bilans 
krwawej masakry, ja.ką oprawca kia 
sy robotoiczeJ, min. sp.ra.w wewnętrz 
nych Scelba. urządził robotnikom 
włoskim w Modenie. 

Chrześcijańsko - demokratyczny 
rząd jłe Gaspedego z cbrześci,jańsko~ 
demokratycznym minist:e·m spl'aw 
wewnętrznych, S'celbą, polecił swym 
policyjnym pachołkom otworzYć o­
peń .na robotników Mode.ny, bronią­
cych prawa do Pra-Oy i chleba, bro­
niących swe.i oJczyz.ny przed zniszcze 
niem. Chrześcija.i1sko - demokratycz­
ny rzą,d de Gasperiego dał robotni­
kom włoskim kule zamiast chleba. 

Na tym krwa.wym przykładzie u­
czy się proletariat włoski i proleta­
riat całego świata, czym są w isto-' 
oie rządy, zllJPrzedane imperiali2ll11o­
wl. Z tego krwawego przykładu, któ · 
ry wstrząsnąć ' musi każdym uc~ci­
wym człowiek.iem, widac jak na dło, 
Di antyludowość i antynar1>4fowośe 
l"'Lądów Scelby, Mocha i innych. 
Włoska ·klasa. robotnioza odpowie­

·d7Jiała na mordercze strzały pachoł­
·ków Scelby puwszeehnym strajkiem 
w prowinOdi Emilia i powsrzechnym 
strajkiem metalowców w całych Wlc 
szech. Cała prowincja Emilia, obej­
mująca okręgi Bolonia, Reggio, Fer­
ca.ra, ForM, Panna, Pia-cenza i Ra­
venna, była spa'l"'.l·lirowana straj-
kiem. ' 
Włoska klasa robotnic.za. walczy. 

Walczy o Włochy i o prawa m115 pr.i 
cując:Ych do pracy i chleba. . 
Pachołkowie imperi.a.lizmu walczą 

· przeciwko Włochom i przeciwko ma. 
som pracującym Włoch. 

-postępowy d'lliennik włoski „Paese 
Sera" stwierdza., że ze strony rządu 
de Gasperi „stało się juź praktyką 
s.trzelanii? z karabinów maszynowych 
do biednych i bezbronnych ludrz.i 
winnych jedynie tego, że pragną 
chleba". 
Potworność i ·ohyda zbrodni popeł 

nionej w Modenie są tak wielkie, ie 
trudno znaleźć słowa. na odzwiercie­
dlenie p-C'Zl_•ć. ja.kię WYWołuJą. 

doprt>\vadził-a do .~nMlZltego pogorsze 
nia. sytuacji mas pracujących Fin· 
land.U. :: 

:?os·tępąwe kolę. fińskie podkreśla­
ją, że w wyniku po,~iltyik,i premiera 
ł'agerholma i rządu pvawicowych 
socjaldemolkratów, sitoounki ra&iec­
ko - fińsikie nie ipe>leP6Zyły się, a -
pr:zeciwrue: __: rozwijały się w kie­
runku niekorzystnym dla narodu filń 
!'kiego. 

PfO:Pa,ganoa partii a:EQ!kcyjnych usi 
luje - szczególnie w ce.a~ie kampanii 
praedwyborc.zej, wywołać nieufność 
narodu ńińskrl.ego w .sto&unlku do 
ZSRR i stwonzyć atmosferę' sprzyja~ 
jącą powrotowi F.iinlatildii na dawną 
reakcyjną drogę w polityce między­
narodowej. 

Ko1resipondent agencji TASS pod­
kreśla, że mimo to reaikoja f,i~a 
nde zdobyła, Sli.ę na: jawne wys>tę-powa 
nie przeciiwko przy}aiznY'Ul stosun­
kom radziwko - fińskrim, pooiewali 
zdaje sobie spraiwę, że autorytet 

·zwnąiku Rad~ieckiego jest wśród na 
rodu fiń...<Okiego zbyt wielki. 
· De.Żnokratycma prasa· fińska 
stwierdea, że rekl.amowana przez re 
a.keję polityka obeonego prezydenta 
RepubHki Paas;i'kivi stała się polity­
ką na.wskroś reakcyjną, zarówno w 
dzitxizil'Ilie s~sun:ków wewnętrznych 
jak i zagrank=ych. Twierdzenie ja­
koby jedynie Paaisikivi , mógł przy­
c.zynić siię do poleipsrz.enia stosunków 
fińsko - radzieclctcl1 je.st jedynie 
chwytem· pl7.ediwyborczym. 

Demokratycziny ZwJąz.ek Narodu 
Fińskiego prowadl'li kan:i;painię. przed 
wyborczą pod hasłem radykalnej 

. . ' . - . 
Na znak próbestu prz&1~wko im­

·pe.riailst yeznej wojinie w Indochi­
nach związki zawodowe Marsylii rzu ·zdobict ·Muzeum im. Puszkina w Moskwie 

zmfany· ·polityki obecnego rządu. ciły hą.sło stradku powsrz.echnego od 
DZNF WYb---UWa własnego kandydiaita godz. 15 we wtorek MOSKWA. D:lliesią,tki tysięcy osób I dairków nadesłanych przez nro-ody 
na prezyqelllta - był.ego premiera 7JWiecha codzirennie otwartą w Mo- Związku Radzieckiego i kraje den;io-
MAUNĘ PEKKALA, którego popie- ProtestacY'jny strajk zakończył się skwie w l\luzeum im. Puszkina wy- kracji ludowej, są dowodem Jak 
rają także wsl'lystkie postępowe or- pełnym sukcesem: - s.tra.jk<>wało 80 stawę· podairków mas pracujących ca wspaniałe 'd7Jieła szituki ludowej, ja· 
gapiizacje fińskie. pmc. metaolowców, 90 proc: pracoiw- 'leg.o świata., pnysłanych wodzowi kie cuda. techniki ~tworzyć. ~oże ~o 

Demok.ra.tyczny zwią,zelt Narodu ników przemysłu chemiozinego, 95 postępowej • Iud.zkości Józefow.i wiek wctlny, budUJlłCY. sOOJałJizm 1 ko 
Fińskiego domaga się. upa.ństwowie- proc. robostnliików budowlanych, 95 Statłinowi w dniu 70-lecia. Jego uro- munizm. 
n.ia wielkiego przemysłu, banków o- prpc. koilej.amy, 100 proc. -tramw„ja- d7iin. Podarki . polsl!Jch mas pracujących 
ra~ handlu zag·rank:mego, przepro- rzy, robotników portowych i pP.rso- w kiilkunastu ogromnych s-a.J.ach ziajmują wielką salę. Znaijdujemy tru 
wa.d:l:enia demokra;tycznej reformy ne.lu S?JPiltali, 80 proc. pracown.ików Mu~em znajdujemy podail"ki które taj dairy polskich górników, hutni­
rolnej oraz prowad-rema prrerL rząd przemysłu włókiooni=e.go i:. 90 proc. napłynęły od naro-dów 16 rad'Zlieckicb !i.ów, budowndc:zych. pa,rowo.zów, ~łó 
g-OSpoda.rki ·planowej. DZNF di!'maga pracujących zakładów transport.o- republik zwią7Jtowych, od ludności kniairzy, stooztu?woo.w, ~a,.ry chłop<>w 
się pr:zyjaznej polityki wobec Zwią.z wych. krajów wyzwolonych spod ja.rzma i chłm>ek polsik'1'<>h, ż.ołnterzy WoJska 
il::u lłia.dzieekfogo i ścisłego przestne Strajk objął swoim zasięgiem rów ka.pitaiizmu i imperializmu, podarki Polskiego, dacy przesłane .Wielkiemu 
gania Wa.runków traktatu pokojo- nież szereg famych miejscowości, jaik mas praeujących krajów kapitali- Jubilafowi przez młothlież, pisarz:;.-, 
wego ol'alZ układu o przyjaźni, wspól l Arles i Niinws, gdrz:!e S·tradkowali m . sty~ych i kołcnialnycb. przekłady d?Jieł Stalina. na język pol-
prM.!y i pomocy wzajemnej ze Z~ iln. kolejarze. I Różnorodnośc; li pomysłowość tyc~ ski, rzeźby z węgla, listy. itd. 
kiem Rad71iecltim. Wobec zaik.aw odlbycia wiecu w wspaniałych darów, a rz.włlase.cza po- Najlepiej może wy;ra.ZJif myśli i u-

Podniesienie pOziomu ideolog icznEigo kadr nauczycielskich 
- wytyczną ZNP w walce o socjalizm 

WARSZAWA (PAP). - W dalszym j zahamować proces ścisłeg.o wiązania .w wyniku przeprowadzonej dyskn­
ciągu obrad rozszerzonego Plenum się' nauczycielstwa z kl~są robotni- sji, Plenum Zarządu Głównego ZNP 
Zarządu Głównego ZNP rozwinęła czą i pracującym chłopstwem w wal- podjęło szereg uchwał, podkreślając, 
się ożywiona dyskusja, w której ak- ce o &ocjalistyczną. Polskę. że w obecnym etapie rozwoju szkoła 
lywiści związkowi poddali wszech- Walka z tymi elementami, polska :r.najduje się w ogniu zaostrzo 
stronnej analizie dotychczasową dzia przezwyciężanie idealistycznych nej walki klasowej, kiedy wzmaga 
łalność oraz omówili najważniejsze i nacjonalistycznych teorii wy- się nacisk reakcji na życie wewnętrz 
zagadnif:nia związane z przyszłymi chowawczych, podnoszenie po- ne szkoły, na jej treś.': nauczania, na 
zadaniami Związku. ziomu ideologicznego, uzbrajanie jej prace: wychowawczą. 

W dyskusji podkreślono rol~ się w niezawodny oręż marksi- Stąd płynie konieczność wzmożenia 
III Plenum KC PZPR i CRZZ w pogłę- z-mu-leninizmu jest W - chwili obec czujności rewolucyjnej całego na;1• 
bieniu pracy ZNP oraz zwrócono u- nej · podstawowym . obowiązkiem czycielstwa polskiego. !fa. czujność 
wsgę na konieczność wzmocnienia całego nauc1ycielstwa. rewolucyjna, jako oręź w wake z 
czuj~ości r~wolucyjnej wob~c. pene- Biorąc czynny udział w pracy kul- wrogiem klasowym jest bezpośrednio 
trac11 wrogich agentur, usiłuiących turalno-oświatowej bratnich związ- związana z postawą. ideologiczną nan 

czuci.a wsrz.ys·~ich, którzy zwiedzają 
tę wsipaniałą wystawę, jeden z miesz 
k:ańców Mookwy, który w1piisaił do 
księgii pamiątkowej, następujące sło­
wa: 

„To, co · ujrmłem i odc.zolem 
trudno· wyra'2lić słowami. Jest til 
Jak gdyby hymn miłości całe­
go świaita d·o wielkiego w.łowle­
ka. Oała pracująca lud:zkość zło 
żyła w tych salach bop.ty plon 
p1>kojowej pracy, pokojowych o­
siągnięć kultury ludzkiej j 
wsrzystko to złożono w dal'7-e 
ozł.owiekowi, którego całe życie 
było i jest walką o pokój, o woJ 

· noś<:, o hCZęście śwJata J>T'M:Y.". 

Fabrykanci „sensacji" 
przy pracy 

-------------------------------- ków zawodowych, nau~ycielstwo czyclelstwa. Dlatego .też Plenum wy- PARYŻ (PAP). PraktykaT1Jt konoo­
laitu R P. w Lille, 26-letni Stefan 
Skrobała usiłował popełin;ić samo-us.A . p·opier-lą 

Czang . Kai-szeka 
na „Formożie 

WASZYNGTON (PAP). - Podse-
kretarz stanu w · Ministerstwie . Spraw 
Zagranicznych USA Mac Dermott o­
świadczył . na konferencji prasowej, 
że Kongr~s. ·wyraził zgodę na przeka­
zanie ·- „rządÓwi" Czang Kai-szek:i 
sumy 125 milionów dolarów. Za su· 
mę tę nacjonaliści chińscy mają ,pra­
wo ·dokonywania zakupów sprzętu 
wojennego w Stanach Zjednoczo­
nych, który jest wysyłany na For­
mozę. 

winno wiązać się jlJ.k najściślej z kia sunęło konieczność · ciągłego ksztake 
są robotniczą. Jednocześhie przed nia ideologicznego wszystkich człon­
nauczyciel~twem pracującym na wsi ków ZNF. opanowania przez nich 
j>toi obowiązek wzięcia czynnego u· podstaw materializmu dialektycznego 
działu w pracy nad przebudową go- i historycznego oraz metody dialek· 
spodarczą wsi. Szczególnie . aktywny tycznej. 
winien być udział nauczycieli pr:zy Zastosowanie jej w praktyce życia 
organizacji nowych wiejskich . spół- szkolnego, w · procesie nauczania w e 
dzielni 'produkcyjnych, jak równie:{; Il wszystkich typach szkół, ułatwi nau­
w rozwijaniu pracy kulturalno-oświa czycielom realizacj~ nowych progra­
towej w istniejących już spółdziel- mów nauczania, opartych na marksi· 
1liach. ' stowsko-leninowskiej podstawie. 

Tai~Y układ amerykańsko-wioski 
NOWY JORK (.PAP). W, wydawa­

nym w Nowym Jorku p1sm1e ,,Il 
Progres;;o Italo - Americano" ukaziatl 
się aT>tydrnl :ma·nego pubHcysty a,me­
rykańslk.iego Pearsona n.a temat taj­
nego układu, ja.ki rząd USA ~wacl 
o&tatnio rz. Włochami. · 

W myśl tego układu Włochy mają 
otrzyll?-ać od Stanów Zje dnoczonych 
około 200 mit!ionów dolarów w cha-

rakterze ,:pomocy" wojs.kowej. W 
u:kładztle ma,jduje s•ię wa.runek, że 
Włochy zgadzają się· na utworzen'ie 
w Rzymie stałej aime.rykańsik·iei mi­
sji wo:}ennej, która ma się zaijąć wy-
szikole;ruiem a=ii wł()':Sktiej, 7JatpOl'l't1Ja­
niem jej ze Sjpl'Zętem amerykańskim 

oraz kon•lroJ.ą dosta'\'' z USA. in.a pół­
wysep .A,peniflsiki. 

bójstwo. · 
Po pl'zewierzie<nriiu &kroba.ły do sz,pi 

fala, l~a.rze o.rzekłi, że życiu jego 
nie za1gxaża :niebez.piecrreństwo. 

"'Reaikcy;jna część !Pł'aGY fral!lCIU&kie.i 
us'Huje :nadać temu „sensacyjnemu" 
WYJP<łdikÓ'Wi itło pol:iitye;me, 

IUłl11111łlllllllflUlt11UUłtlłllUllllllłflllllllll.llłlllUlllJUlłł 

·Komunikat 
We wtćll'ek, dnia 1'7 styC1.Znia rb. o 

gndz. 18 w lokalu Ośrodka Szkolenia 
~yjneg-0 l>'NY ul. Tra.ugutia Nr 1. 
ndbęd:z•le siłę wykład dla kierowni­
ków p0>litycmycll grup samokształce 
niowych na temat: „Powstanie p,ro­
leta.riaclkiej ;parlti J>Qlskiej klasy ro­
botnderej - SDKP i L.". 

·obeoność be?JWZględnie obowiązko 
wa. 

OSRODEK 
SZKOLENIA PARTYJNEGO 

przy KŁ PD>R 
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WIELKA OFENSYWA Sytuacja 
' .~Wl~~. ofensyWa zimowa Ar 1 dzieckiej ,,aa froncie Wisły lub w drlliookiej, w dniu w k>tórym a:resz- daje najgłębszą istotę Armii .Radz'..ec „-----------.--------­

w dniach 16 i 17 stycznia 
w rejonie Warszawy 

:;~ 1;::1e;!;!~· ~=rt~ 1~:~:;· j~ll'Olwtt'ek 1?~ Innym .. Pu!lkcie tą w~oł~:my ~ta~ Poz;nałl, p:isa~ kiej. Bo tylko poczucile i świado· 
• 

1 

• • • • a. o . • ; w eiągu s Yczm& _dl~ odc~-?1a ka GeneralISsi;i•us Stal'1lll: mość wielkiej misji dziejowej, spo-
~~~o !Z tlaJWlęk~Cb ~iągmęc ta.strofalnego połozenla a.lla~tow. „Nasra zun.owa. ofensywa wykaza- czywające na Armii Wyzwolenia. 
~;!~i.Is~~ =:1~: ;vo:3'.· f Stalin nie odmówił I doniósł Chur ła, że Armia Czerwona znaadnje mogły natchnąć żołnierza~ dowótlz· 
. n.i.ex ik.l y::; 0 ~ OJrza e chillaw.i jnż następnego dnia, że Na- wciąż nowe siły dla rozwiązanfa co- two do tak wielkich czynów. I tylko 

A
l rnti'· wy,R t.P0k1,1:1~słow:. mistr~o1stwo czelne Dowództwo w.· ojsk radzictkicn ra.Z bairdzie;l sk()mplikowa.nych i trud wyzwoleńcza Armia kraju SOCJ'aJ.iz-

1 a ... ~1ec iei pou gema• nym ~....,....~ wil •- · h d · Ob · · · ł · • · l)rzewodem G alisslan star """' ... no o „w szybk..... tempie za- 1;1YC 7Jll an. ecme JeJ s awnt bo- mu mogła wywalczyc nasz.emu n r.-
Nam Po1a• ener, uss ma~ kończyć ·swoje przygotowania i nie JOWDi~Y, na.uczyli mę gromić i u~i- ~owl trwałą i rzeozywistą wol-
niosł~ wyz~~~f:-:~a c t~e lP1'2Y bacząc na. warunki atmosferyczne ces~JaC wroga według wszelkich nosć. Do n ajeen.niejszych t radycj.i lu 
szego terytOl'ium wa~za~ go n~ n:zpocąć szeroko ~jone • działa- pra;wideł. ~pó~czesnej nau~i wojs~o dowego Wojska Pruskiego zali-cza-
dzłą Kr kow ; . . t i_0 ' ma ofensywne przeca.wko Niemcom weJ. ~~s1 zo-łnierze, na.tchnieni swia m y też to, że mogliśmy waikrLyć i 
towicamI We~ GZD~;:1 b 't ~ °!' ca.I~ froncie .~tra.1.nYttl nie póź domos~ą .swej wie!ldej misji wy-, zwyciężać u boku bohatersikiej Ax­
„toczon<>ń • na „~~~~n.el . J ś u. W'le me.i nli w drugte-J poł4m>ie styca:- zwołencr.eJ, d-OkonUJą cud6w boba· m ili Radrzie<:lkrej w wielkie; w-0jnlie 2 

"' , .-·J . . . """:'"'""'one] ~ c10ma ni:a.". terstwa i ot\ia.rności." f.asz;Y211Ilem. 
głębo~ llii~.a,nn obronnymi prze- Ten history~y rl»lk-az Stalina. od- p ;J Płot skl 
strzem od Wisły po Odrę, wzięła • • ' 
chlubny udział I Armia i mne jed- Pięć frontów radzieckich „„.„„„.„.„„„oueeuuueuuueueueuuuueuuuuueuuu 
na-stki odr~jącego się ludowego w akcji 

~P Argentyny domaga .się Wojska Pol~iego. Umocniło to i za­
cieśnilo jeszcze bairdziej polsko • ra- :Podkre~ Generalissimusa 
d:zieekie braterstwo broni. Ofensy'- Sbałioo - ,,n:l~ b~ na . warunki 
wa ta była zairazem przedostatnim a.tmosfery~e - ma SWO.Ją wymo­
aktem w wieikiej wojnie z faszyz. j wę. Waru~1 aitnno.s.fery-c21n.e były w 
mem. Zbliżyła ona milowymi kroka~ 0~ ems.re bardzo ~· Co oizna~a­
ml ostateczne zwycdęstwo, uk.t><rono- 1 ło, , ze lotn1otwo bę~ moglo :vziąć 
WMle Z!ilkwidowan-iem hitlerowskiej tY.:lw ~. og~~. ":d:z1a~ w 

surowego ukarania zabójców 
tow. Antonio Carlosa Aguirry 

armii i hitlerowskiego państwa. pillerwsze1 f!W.lle ude'!'Zlerirua a ze of1a;r. 
• • ny żołnierz radziookd będ7Jie mus:iał 

WIEDEŃ (TELEPRESS) - K r;- i narodu, który walczył z całą, zacie­
munistyczna Partia Argentyny wyda- kłością o sprawiedliwość społeczni" 
ła odezwę, żądającą ukarania mor- oraz wzywa wszystkich mieszk::.ńców 
derców Carlos Anto~io A'guirre, ar- Argentyny, bez względu na ich prze· 
6entyńskiego kpmunisty i przywódcy konania polityczne do protestowania 
klasy robotniczej. Aguirre aresztowa przeciwko tej monstrualnej zb-rodni, 
ny został i brutalnie torturowany zanim inne mor-derstwa zostaną do-

D • . . stal· k. h I to na.dr-Obić swoją krwią. Armia Ra-
z1es1ęc inows IC d?Jiooka' pośpiles.zyła ai!OOntom z porno 

uderzeń cą. Była ona w za!Sadzie już przy-
. . . g0itow.am:a do talcied właśnie w.i.e.lkie.i ~ 

~'·"'· Radz~ecka of~ru;ywa 211mo~ nua- ofens ywy. w dniach od 12 do 15 
ła swoJe rz.na1rmenne t~·? woJsko'."o - styoznia, na kilka dni przed zapla­
polityczne. P~ypomtllJJmY w k11k:i nowanym p.rzez Na.czelne Dowódz­
siłowach sytuacJę na f ronitach. Z kon two Radaii-eckie uderzeniem, ruszyło 
Ce!? !·9~4 !"„ w. wy~u słynnych j.ednooześnie pięć Frontów rradzi:ec­
d2'1es1ęcJJu ~taJmo<WSIUch. uderze?t, kich <fu najwlięks~j _ w dziejach 
wajs'ka radue<i~l-e c-drz.uciły a.rnue estatniej wojny _ ofensywy 
hitlerowsMe o setki .kilometrów na " 

przez policję w końcu listopada ub. konane. · 
roku. Oświadczenie stwierdza, że Aguir-

W 6 tygodni potem na górze Yuto- re został zamordowany w niecałe 5 
caco zna.leziono jego zniekształcone miesięcy po tym g-dy parlament po· 
i zmasakro.wane zwłoki. wołał do żyda s~ecjalny komitet, któ 

Dekla.racia. Argeutyńskiej Partii I rego zadaniem miało być prowadze-

Pod<l:zas gdy dwde armie radzieckie 4'7 i 61 dok<m.ały r-łębokleco ma­
new.ru oskrzydlającego, laldego sanaego manewru płytszego dok<llll~ła l 
Armia. p00 w<Mhą gen. P~ła.ws.kieg o. Jednostki poi!Slde, po sforsowaniu 
Wisły w kilku miiiejsca.ch ude.r~yły na. Wa,rsn.wę z północy i t>ołuilnla a 
dopiero w da.lszej kolejności od· czoła. Wobec takił!gi> pfldwóJneg• ma• 
newru oskrzYdJaJącego, walk.i <> W41.r8/llll.Wę trweły kl'ótk-o, mimo ti f~· 
di pnek&7JtałciJi cały teren stolicy W potętny Węłiel obronny. 

Komu~istycznej określa Aguirre, ja· nie dochodzeń w sprawie tortur, sto-
zacllód !i oczyśc!ily z nieprzyjaciela I 
całe terytorium ZSRR; część Polsk~ Błyskawiczne tempo walki 
Czecłw.slowa.c;ji i ;Jugosławii, całą 
Bułgari.ę !i większą, część Węgier. 
Front wsch1t~ pn,ebiega.t od Tylży 
i Suwałk na północy, linią Wisły i 
pod Wvsza.wą, a następna„ przez 
Krosno i dalej na południe. Jego 
długość od Bałtyku di> Kat"Pa.t liczy­
ła 1200 ldifometrów. Nli.e;pnyjaciiel 
nie był pnytem jeszcze t>01Z1bawiony 
możliwoścu ofensywnych, Zwłaszcza 
nawisła. od północy, doskonale ase­
kurowana mtliltia-rnie, „twierdza" 
wschodnio - pruska, stwana.ła p0wa.ż 

ko „wiernego syna klasy robotniczej 10wan:ych przez policję. ' 

ne niebezpieczeństw• 

Front wschodni - główny 
front wojny 

Front wsehadnl był w da.Iszym cią 
gu głównym frontem wojny i wią;ml 
85 prooent sił faszysłowskich. Od 
6 mil?S!ięcy is1Jruia•ł 'V'JPrawdzlie j·uż w 
~ie drug~ front, :na ik!t órego o­
twa~:cie daremruie czekała Armia Ra 
dziecka w CJiiągu tr'z.ecll lat. Ale front 
ten nie od~iążYł pra.Wlie zupełnie 
wojsk md:lli.ookfoh. Przyczyną tegG 
była bierna, by nie powiecbieć -
niedołężna stra.tcgiia alillllltów 713-
chodnioh. SłirateS'ła ta była. zresztą 
w.ie.mym od~ polityC'l.llego na­
sta..wien:la imperli.alistów, Nllie śpie­
szyli się zbytni.o, pon(eważ ieh celem 
stra.tcgii:Ctllllym w tej wojnie było nl.i 
tyle zlikwidi>wa.nie hitleTOIWSklej a.r­
mti i hitlerowsld.-ego J>11.ństwa., co~. 
WYkrwa.wiien.ie ~ mo:Wiwe osłwbienie 
Zwiiązku Ra.dziookego. 

Dla wojgk~eg~ !llJie ma wiięksrzeó 
satysfakcji j aik: srudliowa:niie tych 
wspaniaile skombinowanych uderzeń 
rowinając-~h i manewrowyeh pię­
ciu zgranych ze sobą operacyjnie 
Frontów. Ola lu-dtniośoi Pols.'.kii ruie by 
ł.o ;radoŚ!nliejszego pnzeżycia. W dą­
gu dwóch tygodni wli~kszość naszych 
~ na 7J&(}bód od Włsly była w-01· 
na. Wotiska. tr~ ~kich Fron~ 
tów wypairły i r.ou.g.rondły błyska­
wJc.-znw fasa;ystowskich naJeźaźców 
z P-0lski. Za.pamiętajmy ieh na.zwy: 
na kierunku centralnym działał I 
Front BiałOl'lllski, na prawo - ll 
Front Białornski pod wodzą Marsz. 
Rokosso.wskiiego, na lewo - I Front 
Ukra~i. W ramach I Frontu Bia­
łOTUskiego, który przygotowywał sifl 
do tego udu-zenfa je.szw.e p<Jd do­
wództwem Marszałka lliokossowskie­
go, działała. I Armia WP, której jed­
n~tkom, pod wodzą gen. iPopłaiwskit­
go. P~ ,>adł w udziale ~ wal­

Przywódcy lrancuskiei pramicv socJalistyczneJ 
sługusami imperialistów. anglo-amerykańskich 

'Że list w obronie Hofmana wysto­
sował „z własnej infojatywy". 

zatruwanie świ!'domości mas· pra- waluacji franka gw altl;>wnie się 
cujących jadem frazeologii socjali- skurczyła, rire o wiele .pt zekrac-za 
stycznej i maskowanie oraz Jdeo- poziom 'istt'lie<jący w attajach kolo­

Przywódca francuskich prawico wo „uzasadnianie" „praktyki" pra.- nialnych i pólk~lonialnych. 
wych socjalistów, ·n estor socjal - t ' wicowych socj1111is ow wobec klasy Francuscy pr.awicowi socjaliści 
zdrajc6w; który osiwiał W swej robotniczej i ruchu robółniczego. O ' są nie tylko rzecznikami korzystnej 
zdradzieckiej służbie, Występuje tym, jak przedstawia się ta prakty dla im~ria1istów amerykariskich 
więc w charakt erze obrońcy wy- ka, mówią liczne fakty za.r6wno z poli tyki, lecz również propagatora­
r zu tka faszystow skiego, usprawie- przeszłości, jak i chwm obeellej. mi ich ideologii. Nawołuja_ oni d& 
dliwiając tym samym bestialski, 
zbrodniczy system h itler ow ski. Prawicowi sc.cjaliści typu Bluma. zrezygnowania z niezawisłości na-

List Bluma do Hedtofta, to dro- Mocha, Ramadiera, Meyera, Guy rodowej, występują w obronie bur 
bny ~!ko fakt wśrod wielu zdra- Molleta i inni, są aktyw11ymi reali iuazyjnego kosmopolityzmu; ,..Wyko 

Premil.'!r dzieckich poczynań kierownictwa zatorami · antynarodowej · polityki rzeaiajcie przeslłd nwerflllllości aa 
rządu duń francuskiej pa1·tii socja!istycznej. marshallizarji i amerykanizacji rodowej" - woła jeden z l>M yja­
skiego, Bed _.\le fakt ten świadczy wymownie, Franc.JL Są oni ró\\-uiet ogorzały- ciół Bluma - Paul B 5 ncoor. 
toft Otrzy 

w Pa-żu odbył Si"" n1· eda··-o 
M>aTSZ wszystk~cll Front ów ibył nile ł' d- kim są obecni przywódcy prawico· mi zwolennikami a.gregywnego pa- nadzwycz·;J·ny ?il'azd SF..,IO (~-an„c"-.• „ 

ma n ie a wycb socjalistów. Idu atlantyckiego l samobóje.eł ..., ...._ ... 
zwykle seybki, doohodlząc w nrlektó- wno z Fn..n dla. F~cji poJlty~ w słennku ćlo skiej par tii socjalistycznej). Prl>kla 

ki o wyzwolenie Wairs:zawy. 

rych din:iiacti oo 4{) ilcidome;trów na do ' cji list, a- Polityka realt'Cyjnej f!.6'ty frartcu- Niemiec Zachodiiich _ -""-ki 0 • mowana przez zjazd platforma ~ 
""" li' ""T'7"'łarnUJ·ąc koleJ·no trzy wi·-:1 - l · k' · rt" · i· t e · · „_.„„ """a- ..vuv.· • ,,._ · · • """ ~- ~"-' pe uJący s 1eJ pa u socJa is yczn J w ciągu dradzanla nietnieckiego miliłartz- ... ... o-wa „-„1Ja caw.;ow1ci.e ruez-
kie lfunJie obronne hiiUen:Ywców na do jego mi ostatnich lat - t o łańcuch zdrady mu i faszyzmu. Prawicowi sec~liś miernie żywotne dla kraju kwestie 
zecllód. od W!isły. fo:.ierdzia. interesów· klasy~TObemic11Jej t gor- ci sprzyjają faktycznie konłynuowa polityki zagranicznej. Prswieewi 

.Jut 2>2 stycznia oddziały zmtl'tary- Okazało liwej służby na rzecz ultrareakcyj niu niesprawiedliwej, zaborczej woj pr!Y\Vódcy SFIO nie matem ani 
rowa.ne dotarły do c:1JWartej (pozna.ń- się. że ska n ych kół kapi~alistycznych. Aby ny kolonił:atei-ów tranouskkh pnie Jeanego Słowa J>Ołępieni& 41la pro-
sk.iej) linlii ob:Nmn~J nieprzyjaciela. zany n a przysłużyć się burżuazji, prawico- ciwko narodowi Viełnamu. Na. sku wadzoneJ pr;r;ez kola reakcyjne pro 
Wśró4 clęilldch walk Poznań 2J0Stal śmierć były wi socjaliści wynaleźli teorię „socja tek ich starań, francuski bud1et paf(andy nowe; wojny. Miliła.ryza.-
dnia 2ł stycznia Olkrą.tiony i na.tarcie szef gesta lizmu demokratycznego", który we wojskowy stale pęcznieje, a Ft„n• cja kraju, awantura kolonłalna w 
S2ło dalej. PodJObnemu lOSOWi uległ po w Danii -- Hofman, winny be- dlug zamieszczonego na famach cja .pi·ireistacza się w at'senał mi~- Vietna.naie, kW.-a kosdu,Je -naród 
hi6ero.wski gllll"Dlrron m . Piły. Już 31 sti-alskich zbrodni pr zeciwko naro- 1,Populaire", oświadcz~nia patriar- i;:a armatniego dl.i awantur łmpe- francuski dziesi~ki tysięcy istnień 
stycznia szybkie jednostki zmotoryzo dowi duńskiemu w okresie _ okupa- chy prawicowych ::;ocJal.tstó#, Le- rialistów amerYkańskich. ludzkich i dziesiątki miliardów 
wane li puicerne mia.lady się nail cji h iUerowskiej , znalazł w e Fran- ona Bluma - d<\je sie pogodzić z fr.oków, cała ta agresyw11a. polity 

Politycy hi:tlerowscy orienrtowatlli Odrą i sf<1rsowały tę rzekę, .. b 
0

• • N d r t do ka.pitalizl'nem i bynaj1~niej mu nie P olityka marshalliza cji francji ka nie była obiektem krytyki góry 
się doskon ale w tej grze li li~li do CJl 0 r. ncow . ~ awcą 15 u przeci.y. W analogicznym <'elu sfa- spo\vodowała kurczenie się przemy l"2!llazącej prawicowych s~. 

Na co liczyli hitlerowcy 

ost atniej chwfili na to, że Jakieś 21a- IDstoryczny rozkaz H edtof.a był bov."lem Loon Blum. brvkowano również teorie trzeciej siu francuskiego i katastrofalay Przedmiot~m ataków n a zjeździe 
talrgi w oboZJie !Przeciwników umożJ.d Stalina Usiłując wybielić hitlerowsit1ego siły", walczącej rzekomo · ; arówno wzrost ~. Produkcja pr ze-- był za to -system wy-borów prop<'r -
w.i.ą i:m „ho.norowe" wywtikłaniie się s iepacza, Blum nazwał Hofm an a I przeciw kapitalizmowi, jak i prze- myslowa F ran cji spadła Clio pozio- cj{)nalnych. Jules Moch oświadeieył 
z przegranej wojny z zach()JWa:niem w !"oa:k.a:zie z dnia 23 ln.itego, w „człowiekiem czarującym, ~otowym ciw k-0munizmowi mu roku Hl13. Stopa życiowa m as - zgodnie z dyrektywami Bluma 
9WOjeoj faszystows!kiej armil li swo- 27-mą ~-OC.lnicę po;w:,'"<l;ani:a Amnili Ra- do niesienia pomocy" i oś,viadczył. Przeznaczeniem tych „teorii·' jest pracująeyc-h, która W wyniku de- - ie należy dąiyć ca wprowadze-

~gio :fas2j)'Slt:0wskiego o:>aińs<twa. M. ~---------------------------------------------------------- nia itystemu wyborów z okręgami :in. uipa~ h itlerowcy Itaką mo.ż • ;iednemsndatowymi w eelu zredu-

ltl!wą oo wygi-anńia dla siebje płasz· N z · k z ' d h kowanla licr:hy komuaristYCdJ'-Ch 

~:-;:a~~~=~~ t~ owe zad . 8 
. • q· z o' w , awo owyc deputow-yelt w ZgroJna«U!eniV. Na 

5µ,=~~t~~".'e: arna w1 . ·· . s~/r..:~~ 
dynie ii dowód.z.twa AK. S.zła Clll& na stów - zapewnić sobie w~ 
rękę hiitler4WOOm, ja.ko ty.m dobit- •• , pra""•• •~u1turalno o~ •• ,.-ato••1e1· w parlamencie. 
n!le świadczy wyw-O'łainie i ealy porze- ..., ._ -, „ • '31 •• •• Rozbijanie jedności klasy' robn 
bieg tTagieznego powstia.nJ:a wars.za.w tnicze-j jest jednym z głóWl!yeh za-
sk.iegi>. Jego pl'Clwck.uyjne antyludo Uchwały III Plenum CRZZ, które Nasza akcja uświadomienia poli· zwią.zkowych. to k-0n~czny warunek Nasze kadry oświatowe muszą sobie dań taktyki bnperlałiSt.iw-. m.11\lj\• 
w~ -i anłyt:aiI·z.look:i-e kulisy są nam obrad0wało pod hasłem mobilizacji tycznego musi stać się poważnym realiza-cji uchwał III Plenum CRZZ. zdawać sprawę z faktu, że proces 'llpo cych rozpętać fto"\ wej~ ł mła-
drziś ctokładnie zna.ne. czujności rewolucyjnej milionowych in strumentem mobilizitcji mas do wal Drugi warunek - to doskonalenie wszechnłenia i ksillłałtowanie. się no- wtć siły deiftokracji t ~linaa. 

mas związkowców i ulepszenia stylu ki o pokój, musi przyczynić się do zawodowe żWią,~kowców. Dotąd w wej, socjalistya:nef kuł.tury nie jest Realizacja tycn planów rozłamu -i 
piacy związkowej, postawiły przed przezwyciężenia 1J02lostałości reformi naszej pracy kulturalno-oświatowej byna_jmniej procesem łagodnym. Z dezorganizacji szeregów klasy robo 

Kataitrofalne położenie 
anglosas6w 

Te ponure 1P1any i ~a.mierzenia, taik 
na odoLniku rpo1l:SJ'klm j alk: ii wielu :in­
nych, maijąoe ty.liku jeden -cet a mia­
nowicie: zahamowanie dmpetu woj­
ny z faszyzmem l osłablienie ZSRR, 
]{.rzyżowała jednak ofiarna. i wspania 
ła w~h Annii Radzieckiej. Wbrew 
wweJ.ki!m rachuboom zachodnich 
,,przyjaciół" i nbemieclcich faszy­
stów, Armia R adrzieclta li iradrz:ieckie 
mplecze osiągnęły w r. 1943 pełnię 
m iililitarnego ll"oz:machu i nic mogło 
ulegać mdnej wątpliwości, że Zwią­
zek Rad?JLookii potraf-i już sam, bez 
po.mocy aliantów, dokonać wYzwole­
nia ca.lej okupoiwainej Eur opy, 

Churchill blaga Stalina 

nami wielkie zadania na wszystkich zmu i oportunizmu w ruchu robotni· problem ten był bardzo częstą. trak· doświadczenia Związku Radzieckiego t · · b · · łi 
ŚC • Z · db · • ll. paroletni""'"' doświadcz-i& p-1s·k1· tnczeJ, rutzuaz3a mtmopo styczna 

odcinkach działalno i Związków Za· czym. Pracę tę prowadzimy poprzez towany margmesowo. ame ama .e -„- ... „ vi b „ łk · · " · .i.. · k ł ł · l 'k'- -d · ś - tl' f Ludowe)· Wl·~y, z'e dok~-ywa si" on ° arc„a ca owic ie praWicowycu SO 
wcidowych, a więc także i w pracy oclczyty, pogadanki, o a samokszta mus-1my z 1 w1 owa.c. WJe ice a- ~"' .v~ .,, • list ' -· · ł · · kl w zac1'ęte1· walce klasowej, z·e ~ro- c1a . ow. 
kulturalno-oświatowej. ceniowe. Na pracę tych kół należy bryczne muszą m1ec ącznosc z u- • " 

Musimy przede wszystkim wzmóc położyć specja1ny nacisk. Wszystkie bami racjonalizatorów, muszą powo· gowie klasy robotniczet starajlł ~ Aby zrealit owac te plany, 11tary 
paszą walkę o podniesienie poziomu 1ej formy: kola planowego czytania, dowa·.'.: powstawanie tych klubów. często w sposób zama1kowaay i per- prowokator rełor"misłSczny, Looa 
uświadomienia politycznego i ideolo koła Wszechnicy Radiowej, indywi- Biblioteki i czytelnie winny być zao· tidny nar:tucić jej swoją ideolofię. .Touhau utworzył, ·za1einą od Wall 

g
icznego szerokich rzesz związkow- dualne samokształcenie, władze związ patrzone w literaturę fachową, pożą- W · · · • . Street, organizac)t zWil\zkową „For . kół 1 raz ze wzmozemem czu3nosc1 ee· Ouvn'ere" . Jedft-'-"-e r ozbJJ"aczom 

ców oraz doskonalenia ich kwalifi- kowe muszą otoczyć specjalną opie· dane jest zorganizowanie p ano- - 1 ~ tyl j ~dJV; . k ' ł rous1mY u epszyc 5 nasze praą. udało się skap1Jować zaledwi·e zni· 
kacji zawodowych. ką.. W chwili obecnej na tym odcin- wego czytania tej literatury i o Musimy pn:ezwycięi:yć biuro)cratynn 

II Kongres Związków Zawodowych ku naszej pracy dzieje się nienajle- samokształceniowych. Nie należy i formalizm w całej naszej działalno- komą, najmniej uśwładomlou.l\ cz~ 
wskazał na zaniedbanie w pracy o· piej. Poziom ideologiczny odczytów przy tym krępować inicjatywy świe· ści kulturalno-oświatowej. klasy robótniczej. Absol11t1'la więlt-
świat@wej. ltealizując jego uchwały pozostawia wiele do życzenia. Tere· Llic, które z pewnością znajdą jesz· sr:ość rebotników francuskich llMO 
zrobiliśmy poważny wysiłek, aby te nowe komórki zwią,zkowe często nie cze inne, własne formy t~j pracy. Dó masowej akcji oświatowej po- stała w siteregaeb CGT, która liczy 
zaniedbania przezwyciężyć. poświęcają dostat~cznej uwagi t emu winniśmy przyciągać coraz więcej od ponad 5 VlWonów członll:ów. 

W świetle zadań Planu 6-letniego d h p l L ... j k • 
Zorganizowaliśmy 3.047 kursów po tak ważnemu odcink-0wi pracy. Te n anyc o sce u„owe nau owcow Fl'Ulł.USka •arii& !JOC;jałist"""-" -· 

. i 
1 

d k ln j konieczne się staje rozszerzenie sieci i specj-'~stów. Winny wzi~" ... -•~1 ,.. „..__....,...., 
czątkowego nauczania. na krorych s ta.n rzeczy mus u ee ra y a e - h 'Cli~ 'ł" „ ...., · •- '--•· .., • ik ' i ni Uniwersytetow Powszechnyc , wszel .,_dzi'ał ro·~··niei szer-"'le rzesze n·~ ZyWa obecn.., glę ........ l kryzys: w -e""!-
przeszkotlUsmy 54.500 robohl ow. zm a e. · k · d k tał · h • ·- "" ..... 

k ł eh 
,_ t .,..., . M' . h . . . 1 kiego typu ursow o sz ca.Jącyc . czyclelstwa. !;'U osta.tnic'h lat Uc.rebność jej s~ere-

W naszych o a samo ... „z 1b. ... en1<>· imo powazny c os1ągmęc w wa - Dokształcając rzesze zwlą.zkowo,lw, -
wych i Wszechnicy Radiowej uczy ce z a nalfabetyz!nem is tnieją jeszcze należy w pierwszym rzędzie uwzględ Musimy wytrwale pracować na-d gów zmailafa do Jedneii kzeciej, Obe 
się z górą 59.000 osób. Zorganizowa~ w tej pracy duże niedociągnięcin. nić potrzebę uzupełnienia. wiadomo· kształceniem i podnoszeniem pozio- cnie liezy cna ek. 100.@otl C/donM;w, 
liśmy 873 koła nauki języka rosyj- Wiele rad zakładowych nie prowa- sci z zakresu nauk technicznych. mu aktywistów związkoWyc;h, Z'doby Wielu- seejallstów, któNY wifl'Z)'li 
skiego, w których uczy się przeszło dzi jej wcale. Uczący się robotnicy Artystyczny ru.ch amatorski w wających w pracy 0światowej do- Bł :i i ~ j . , 

Wtedy to, o<liczeikawszy jesz.erze je- 19.000 związkowc6w. W naszych śwle nie są · otoczeni dostateczną opieką. świetlicach związkowvch mt1si łą· świadczenie, z których będą Wyra· amow „ego przy ac1oa&m opus-z 
den rok i iniie drocrLekaWSiZY się żad-- tlicach zorganizowano w tym roku Nie zajęliśmy się również zorganizo· czyć się z systematyczną pracą· oświa stać kadry nowej intellgencjt, cza szeregi 1>utii, kierowaMj pr.1e1 

o pomoc 

nych sukcesów hit.l&>owskdch - o- 7.134 koła pracy oświatowej z liczb~ waniem Lrl.dywidualnego nauczania. .tową i ideologiczną. w zespołach Mocni·eJ'sze powi'ązani·e si·„ na- zdrajców klasy robo~ic~ej, wr46w 

tworzyl!i alianci „_,„, fron,t. I oto. 132.596 uczestników. W świ_ ' etlicac:lt Nie zwróciliśmy wreszcie dotych- , · h 1 · · · d -. ""' ....,..,_ 
1 

. amators ·1c na ezy orgamzowac o· szych w"'lotysi'ęc2l.nych kadr oświ·~. ,4emokracji. Pnyw~„ francusldełl 

J·uż po sześciu miesiącach doczeka!l i zakładach pracy odbyło :Uę w bie- czas dośc baczne.i uwaqi na _ rolę gaze k tał · · k ta·• - 1 ·~ " 
od 

· te k · · li f b k h z d - sz ca.me 1 samo sz iceme, P ano- towców z masami związkowymi, pod- -awłco..,..,ch soc;austów st"'J
0

"-

się dotldiiwej !p()['ażki. Dnia 16 grud· żącym roku 52.538 czytow, re ra· te sc1ennyc w a ry a<: . a amem we, zespołowe czytanie literatury, . . . . . . ,,... ~" • „ „ 
n.la 1944 -r. nastąpiło w Arden~h tów i pogadanek, których wysłucha- aktywu związkowego jest-czerpiąc z Musimy dąiyć do podniesienia tego n:e~ien.1e. :r..a wyzszy J?OZlOnl . l'lilSzeJ przed oł>lic:.em mas pracujlJłtlVch 
....-...1~-·~ udenen:i:e ni~kie, któ ło 4.600.000 osób. Istnieje 7.610 biblio bogatego doświadczenia Związku Ra . czuJnosc1 rewolu<:y1nei, szybkie prze . . „~- .., ... u.- ruchu na wyższy poziom 1deologicz- zwyci'ęz'eni·e braków w nasze]· pra cy we właścnvym śvrietle: Jako ród>l· 
re w ci"-gu tyg.00ni:tt' ~dezorganizo.wa tek związkowych, posiadających dldeckłego - uczynić z gazetki ścien · t t „ j d · !ki k " ny 1 a r ys yczny. 1·est warunk1'em reallzac't wielkich ~cze -cbu l'ob"""-łcze'"' i st·~-' 
Io niemal całko-wicie fl'ont, anglo• 2.000.000 ks~ek. ne nanę zie wa · o po '°l• o roz- 1 J'" • „ vm „~ uaua1 
amerykański. w łei sytuacjj z.wróci! Przytoczone liczby świadczą nie- wój współzawodnictwa, o wykonanie Zagadnienie czujności rewolucyj· zadań, jakie póstawlło ptzed na.mi 'kapitału, .jako wierni pa-c1lołkowłe 
się w dniu 

6 
styeżnia Churchill do wątpliwie 0 dorobku zwią'lków za- planu, trybunę pomysłów racjonall· nej wys11wa się w chwili obecnej ja- III Plenum KC PZP·R orH Ili Plenum • · -~a.at ,6 kańsldclt I 

..__„__ bla In d h · · t · P c.t skich 'o zagadnienie n1'ezmlerneJ· wagi w CRZZ. tm,,..,„ s w ainery 
Generalissimusa s...,,....... z ga ą wo owyc w pracy osw1a owe]. o· .z„ or . "' -prośbą 

0 
„.pomoc. Churchill prosił o siadamy jednak jeszcze ·poważne Nieustanne podnoszenie poziomu całej naszej pl'acv kulturalno-oświa- Stefania Cieślikowska podżepcu wojennycll. 

i1azpoczęcie wiielktieJ ofens)'WY ra· braki. uświadomienia politycznego mas towe j. '""' == a. Majewski 
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COraz wioce1· robotników.=~ 
podejm·uje a';e1 tow. w alaszczyka ID n· t>ClO' 
Oszczędnościowe zobowiazonia 

przqdek z PZPB Nr 21 , 
48 nowych skór, łatw~ -0bliczyć, że renie, że wykonane zostanie bez 
przedłużenie trwałości skóry ru: nakładu kosztów, systemem go· 
czesarkach da w ciągu miesiąca spodarczym. Równocześnie 'towa Chwytaj się, za co możesz •••. 

Apel oszczędnościow.y tow. Wa-
1aszczyka napotyka na terenie Ło 
dzi na coraz żywszy oddźwięk. W 
'dniu wczorajszym podjęły ten a­
pel m. innymi zespoły przędzalni 
cze z PZPB Nr 21. 
z·obowiązanie · zwiększenia o­

szczędnośc'i w przędzalni PZPB 
Nr 21 nie dotyczy zmniejszenia 
braków, stanowiących tutaj ze 
wi;ględu na nowoczesne maszyny 
zaledwie 0,1 - 0,2 procent, Prząd 
ki mogą jednak poczynić znaczne 
oszczędności przy właścjwym na­
wijaniu szpulek, uni\kając tak zwa 
nych . .lalek". Aby prządka mo­
gla oddać dobrą przędzę, .ze swych 
maszyn potrzebna jej jest współ 
praca z poprzednimi eta.parni pro 
dukcji, z ciągarkami i wrzecien­
n icami. Obsługa tych maszyn, pod 
nosząc jakość swej produkcji przy 
czynia się do uzyskania oszczędno 
ści w ko*cowej faZJie na. obręcz· 
niakach. „ , 
Biorąc to. pod uwagę, .do współza 

wodnictwa oszczędnościowego przy 
stąpi~y dwa zespoły !Przędzalni· og·romne •oszczędności:. rzysze z PZPW Nr 4 wzywają do 
cze, obejmujące produkcję na 0 w Zobo\viązanie, podjęte przez współzawodnictwa w dążeniu do 
brączniakach, ciągarkach i wrze· · racjona1izatotów PZPW Nr 4, za oszczędności racjonalizatorów z 
ciennicach. Pierwszy zespół, na wi€ra przy tym wyraźne zastrze- PZPW Nr s. 
czele którego stoi prządka tow. Le · • • • 
okadlia Man, obejmuje ciągaczki Tow. Lewandowski z Fabryki Wvrobow 
Annę Nowak i Kazimierę Janas, Azbestowych 
wrzecieniarkę Bronisławę Mikul· • d • ł d • t 
ską oraz pomagaczkę MaJię Szulc. przystępUJe O WSPO ZQWO nlC Wa 
Do drugiego zespołu, kierowanego T()W. Henryk L,wuduwski pra I pewną oszczędność na paskach ba 
przez prządkę Helenę Krawczyk, cµje, jak,o bryga.dz,\sta, w przę- wełni;inych. Ząmiast wyrzucać 
r.ależą ciągaczki Br..onisława Gór- dzalni Państwowej Fabryki U- sta~e paski, daję je do s~walni, 
ska i bena Dering, wczeaieniarka szczelnień i Wyrobów Azbesto· gdzie łączor.e są na nowo 1 mogą 
Helena Stefańczyk i pomagaczka wych. Dowied2iawszy się o pod dalej pracować .. Dzięki temu 50 
Lucyna Kędzierska. Oba zespoły jęciu pi-zez robotników łódzkich metrowy pasęk, który wystarczał 
zobowiąząły się zmniejszyć nlość apelu tow. Walaszczyka o wspól· dawniej na 5 tygodnii, dziś pracu· 
„lalek" z 1,6 do 0,8 procent; co zawodnktwie w oszczędzaniu. za- je w ciągu 4 miesięcy. Ponieważ 
przyniesie 67 zł oszczędności na palił się bardzo do myśli wprowa metr paska kosztuje 26 złotych, 
jeden zespół podczas 8 godzin pra dzenia nowej formy rywalizacji, oszczędzamy więc na jednym tyl­
cy, która pozwoli przynieść spol-eczeń ko pasku bawełnianym 7.150 Ził 

_ Zobowiaz.ania zespołów kontro stwu i Państwu dalsze znaczne ko rocznie. 

1 b ·d , . kt' rzyści. - Następną oszczędność przy-
owane ę ą V: mag~zyme: w_ .? - Produkcja naszej fabryki jest niosło odwrócenie bi.egacza na 
rym dokładme oblicza sti'ę 1losc dość specjalna, ale można prze· drugą stronę. Biegacza, którego 
„lalek". cież i u nas zwiększać oszczędno- dawniej wy.rzucałem, dziś odwra-

„Już staroi.ylni Grecy i Rzymianie ... " Nie, 11ie mam wmiaru uskutecz. 
niać, jak to się mówi, jakiegoś wykładu IW.storycznego. Chodzi mi całkiem 
110 prostu o tzw. zapa.foictwo. Wla.śnie we wczorajszym „Glosie" prze­
cz)•talem, że w Polsce. że tak vowiem, odżywa sport zapaśniczy, Natura!· 
nie, chodzi tu o szlachet11e zavasy, oparte na tradycjach „starożytnych 

Grek6w tudziet Rzymian". 

W svominam o tym dlatego, że istnieje zmodemizowana fon11.a zapaśnic­
twa, która jest., oczywiściei' „wy1wlazkiem" amerykańskim. Niezbyt piękna 
to forma, polegajqw na tym, ie wszelkie chwyty sq dozwolone, Nazywa 
się ona: „CdLch as carch can", co W wolnym przekładzie znaczy: „chwytaj 
. . '' się, iz:a co 11iozesz • 

„Catch as catch wn" jest b. popularna w USA. Stosuje jq nawet tak 
poważrw osobistość, jak sam prezyde11t Truman. Rzecz prosta, nie na 
macie sportowej, lecz na macie - politycznej. Ot, we~y np. ostatllie 
„oręd:ziie" głównego lokatora waszyngtońskiego Billłego Domu. Wszelkie 
c1uvrty szauoumy pan prezydent w nim zastosował, aby jeszc::e raz: w pro­

wadzić w · bł<Jd narćd amerykański. Więo, że „deficyt budietoo:y" jest 
winq „poprzednich" rzqdów, ie on , 11iby - Harry 1'rurrum, jest pełen 

najlepszych intencji w zakresie polityki wewnętrznej i zagrooicz11ej, że 

tamto i że owo... Nawet w sprawie aprobowanej przez !.iebie antyro­
botniczej 1tsUlwie Taft·flartley tzw. sianem się wykręcił .... ,....--

Nar6d amerykański z11a zapew11e również walki „Catch as catch can". 

Racjonalizatorzy z PZPW Nr 4 wzywajq 
do współzawodnichva oszczędnościowego 

ści, a każdy z robotników może cam i może pracować jeszcze pół 
obliczyć własne osiągnięcia w tej miesiąca. Na 224 biegaczach, zu­
dz.i-edzinie - powiedział pewnego żywanych u nas miesięcznie przy 
dnia do towarzyszy i zabrał się do nowym ich zastosowaniu uzyska­
obliczeń swych wyników w dz.ie- my 2.688 złotych oszczędn-0ści ro-

Naród wnerykański zna zapewne równie; przysłowie: tonący brzytwy się 

chwyta. Naród a11ierykański nieuĄtpliwie zdaje sobie sprawę, że p. Tru­

nuui. - w obUciu czekajqcych go jesie11iq br. wyborów - „b. brzydko się 

racjonalizatorĆ>'·W z PZPW Nr 5 
Zasłużony racjonalizator PZPW 

Nr 4 tow. Wacław Banasiak wraz 
z racjonalizatorami: t&w. tow. Bo 
leslawem Ornawem i Wacławem 
Pawlakiem, ·podejmując apel o 
współzawodnictwie w dziedzinie 
oszczędności, postanowili pozyskać 
dla tej akcji ws;,i;ystkich racjona· 

. Jizatorów przemysłu wełnianego. 

chwyta" ..• 

dzinie oszczędności. cznie, biorąc, jako, eenę jednej \· ~--;-;·;:-;;;;;; 
Zastosowałem między innymi sztuki, 3 złote. -!! 

E. Tam. 

lllHIHH111111111Ulllllfl1111HHHllllllllll Nasi korespondenci fabryczni pisz.ą 
um11umun1mooi1111Un1un11u11u11W11w1 o wyborach do władz _partyjnych 
Czuiność rewolucyjna i wykonanie uchwa·ł partyjnych zebrań wyborczych 

„Wielka trójka" - tak ~azywa 
ni są trzej czołowi racjonalix.ato­
rzy PZPW Nr 4 - dokonała już 
wielomilionowych oszczędności 
Obecnie składają oni zobowiąza- Trudno w srz.crz.uplycll !l"amacl1 ko- * 

, bl' rcsp<:mdencji doJdadntle <>!P'lsać prze- „Ob.srz.eilll.e siprawoz~ p.ierwsrze-
Jaik:o drugie ip.owarż:ne !llliedooiągn:ilą 

cie wyk~ywano, że Wyd.ział tech­
n;ic~my 111ie iprze!Prowad:zia w przewi­
dzianym czas:i.e .iremontów maszyn. 
oo w dalszych stadiach produkcyj­
nycll daje się we znakt w postaoi 
braku niedoprzędu, I tu o.rgan:iiw.cja 
partyj·na powinna energicwied ~ąć 
sd(I tą sprawą." 

niej rzadają w.ie.le pytań. Nie moie 
być jakicllko[.w1iie'k niejasności. Ze-

nie, że W przeciągu Dlłj iższ€go bieg zebrani.a wybooczeg<> w PZPJG g0 sek1-etairz.a - informuje nas tow. 
miesiąca zastosują maszynę wycią l\!r 8 - w oddziaile „Dą.b-rowa.". Ch~ę PawUk korespon:dent fabrycz.ny z 

brani chcą W5Clystko w~ć. 

gową skór na czesarki własnego ty>liko swśród wie<lu runnych, poruszyć PZPB Im. Józef.a Sta.U:na - oddxiaJ 
pomysłu i konstrukcji. Dotych- zagadnienie, rewolucyjnej C1.1ujnośd „Księży MłYll" - stało si,e pod.s.ta­
czas jedna skóra służyła w prze- jarką wykazują towar~ na wielu wą do rreczowej dy~usji, w której 
ciągu ' 7 do 10 dni. Wyciągnięta zebraniiach wybo!l'mych, a co uja'\vni zebrani śmiało wytyka.Id wszystkie 

d . . ło Slię taikże oobiitruie li oo naS1Zym. n:iiedoc:iąg:ruięciia w na~ych <lotychcza 

- To'WQrrz.ysrzu! - padają ruian"!a, 
- nrle mów1liście ~. kim był Wasz 
ojctiec, co robiliście w 1aitach ,przed­
wojennych, gdzie· prac01Walliście? 

* 
na no~ospb odr~ą dzo~e;i .:i-~aBszyme Otóż, 1pod~s ożywionej dyskusji! sowyioh poozyinalllJiJadJ.. I tu trzeba 
pracowac ę zie 0 5 u:ul, iorąc iZJdl(}łano wśród zebl1!11lych zdemasko- przyzinać, ile do nad'PO'Wa.źniejS2ycll 
pod uwagę, że kosz;t jednej skó· wae nie:jrukiiego Zygmunta Chocąża- usterek inatl.eży to, że organizacja 

Tow, .Ban~~. mcjonalizator z ry, sprowadzanej z fabryki W ka, który pr.z;ed wojną był czynnym partyjna l1lie dll'llteresuje się w do- O wrzmOOoriydl prrejawach muj-
* 

Tow. Stefa.n Bocheński, pisze nam 
że na z.eblraruiu wyboroz:ym „ w ósem­
Ge galanteryjnej", choć rowarzysze 
w pełni pri.ies:trrzegaili rz.asa'Ci\Y delno-­
kratjt ~~y1ne:J :i rw ro0-
patrywooht koodydatur lila cmonkóW 
e~mtywy wyk'81Zalii. dużo czujn()j. 
cl. rzanioobali jednak zu:pclnie spra­
wę skłaidiu soojailnego władz pa11tyj­
n.ych. 

p,zpw ~r 4, ~ołleJniiiJe ~bo\vjązan<ia BieISRu wynosi 9;1JÓO ~ a ·na. od" .członkiem fla~ystowslk:iej org.anizacjj .rt.ateamym $°toG>llliu sp.raiw~ pro· ru:>śo.! :r:ewolticydnej iPfiS1ze nam kore-
oszćzędnośc~owe~ dzieJe argony eo 10 dnł ttzeba· _!9bóz ~ielikliei iPoJski), a .Po wojn1~ dukcy1nyn;i. . Uczestnicy ~yskusjd S!I>Ondieinitka z pzjpi's i.irr s; to.w. Bele~ ...... „.~.„.,.„„„„„.„„„„„.„ •• „„ ••• „„.„ ... „„.„--. ~kir~aaąe &;wą . piv~ć, potrafńł podikreślali„ lid: towarzysze n?Je• "dba- na Plewińska. • - : N.~ "' '· . r. - „ „ - · •rrĄ~r • • , ., 7 . ~ę nae tyl:Jc9 ,w&~uąć w ~- !'Cle-„ ją o porządek na sala.eh f. rO.dukcyj.· „PO!mirilo, że zebranie wybO'rcze 

e~---~~o· ~ 1i-eg4 ąle nawet wstał wysłany do nyCh, że ezęsto w śm.iedach, wymia trwa wiele godzin, an:! ma chwilę file 
, : OO. , . a· ~)20 fil Wo,jeWódzlk>D. ";ej S7koły Pairtyj111ej, a tainych z sailii, zna•jtliują się mpełttie słabną uwaga i zaliln.iteresowanie de-

- ~ " . · · ;A,IWJY. ~ ()Otem zos.tał wybran.7 sekreta,rzem jeszcze dobre cewkJi, nad.a}ące się <lo go uczestruk:ów. Przybierają one na~ 
' ~ ~···~··· ~owed organ;ieaóji. Dopiero na użytku. Takie marnO.braw.stwó w.iękisze lllaSlilenJie wćYwemas, gdy zgło --"'"'•. Q ' · " zebraniu wyborczym orgatlliriacji pod jest pmecieź sprzecwie z pod.stawo- szeni lkandydiaca na crzłonków egz.e-

~/Q.n 1l"7AUJnftllllłTut• Pl/Jt · sbawow~j zositał rz.demasllrowany :i u· wy.mi naka:zaimi oszczędności - par kutywy opow?iadiają SlWe życiorysy. 
'SNl'I ' li'Ul.D.11-Ulllłl.filfS D)' chwałą (le.branych us·unięty .z P~1-tńii dały l:i:oz:ne grosy na $ali Towairzysze baqzmrle sJ,uohają, a pót-

• oraa: p<>jproszo;ny przez ip.rzewo<lnuczą -------------------------·----- , „Uchwał. y Komiltetu Cenitr.ail.J'lego 
~o o opuSą.(:rrenię sal'i. 

Prżodownicy z Łódzkiej Fabryki Zegarów w ~;;r~~fch~fTI~aPl=:;~j~ Korzystajmy z doświadQzeń radzieckich ;:;~~w:~~r.~:m:!:::::~ ~~ 
nastl.eJ Partw, mowuące o ozu3nOS01 OOtników we władzach partyjnyoh 
rewo.lucyjnej, ~órej ni.gdy nQe ma usprawniając pracę straźv pożarnych ws.kład n~j eg-z.eikutywy oo. - 7 

za N~ być c.rojnym a.i ero oałko· III Plenum Komitet.u Centralnego I do bliższego studiowania ich met.od człon..~ów, weszło za:ledwi<! dwóch 
witego wyp<lenienia chw~tów z na- ?laszej Partii nakłada na nas obowią- i sposobów tej walki. Musimy licz.- pracownlików fiiŻyzmych." 
szych &Za-egów. 7ek wzm"Żenia c · ' · ak · · · · · d t d kł d , 1 ł TPPR · ,,Nie można, .,,;:o.ze "iale,i· tow. Bo-Ba·rdw i&totną S{p;awą d:l<a n.a.szych -· · v zuJnosc1; n azuJe 1 n1e1, mz o ą , za a ac co a „ "'- 1.4! 

~kładów są UCHWAŁY, :pr-zyjęte kaid.emu członkow.ii Paa:it.Li i bezpar. a ich działalność wyprowadzić z wą- cheńslk:i, przesą~ać pracy naszej no­
przez zebrany-Ob. Uchwały te .stan.o- cyjnemu stać na straży mienia pu- skiej dziedziny opłacania składek we] egizekutywy, a racz.ej fakt, że 
wić Qędią dtla nas wyitycaine do dail- blicznego, strzec go przed aktami sa- Slzłonkowskich i ewentualnej prenu- weszli w jej &kład nasi dobra:y akty-
szej pracy, a nowa e~~kuty\va win- b t · · · śl' " dk · t · · · h wiśc:i i ludzie g"-"',rfi. z.a1Ufa!Thi.a, Z..'.l po-

1 

na tylko pamiętać 0 :imaezeni11.1 kem- o azu 1 meszczę 1wym1 wypa ami. mera y pism orgamzacyJnyc . """ 
trol:i wypełnlienia tych uchwał. Mi- z tym doniosłym zagadnieniem Zaktywizowanie pracy TPPR, stałe wiada, liż wywi,ąią s:ię ooi nadlep iej 
mo tego, że uchwały _są ogólmdle, :tIJiie ilzczególnie mocno powiązani są właś korzystanie z doświadczeń Kraju So- ze swych obowiązków, Jednak ,pomi­
skonk.reiY201Wane, ma.Ją one a nas mo tego trzeba, aby towarzysze m i. 

W Łódzkiej Fabryce Zegarów znaj 
dują się różnorodne działy produkcji, 
a w każdym z nich pracują przodow­
m~y pracy. Nieraz już wspominaliś· 
my o rekordach, pobijanych tam 
przez ślusarzy, frezerów, wiertaczy. 
Ale takie osiągnięcia, jakie zostały 
uzyskane podczas Dni StalinowskieJ 
Pracy, nie były jeszcze nigd}' dotych­
czas notowane w rejestracjach współ 
zawodnictwa. 

Oto widzimy na zdjęciu 4 „rekor­
dzistów". Od lewej: tow. Stanisław 

Walka 

Kopytowski, młodzieżowiec, pracują­
cy na indywidualnych V1riertarkach, 
który osiągnął w dniu 20 grudnia 
160 procent normy. Dalej tow. Cze· 
sław Jasiński, ślusarz, któregQ gru­
pa w dniu 20 wyrobiła 171 procent 
normy. Pracująca na indywidualnej 
frezarce tow. Aniela Nowakowa w 
dniu 21 grudnia przekroczyła swą 
normę a:i; o 125 procent, osiągając 

225 procent. Czwartym jest młody 
wiertacz, Józef Nawrocki, który wy­
konał PWą normę w 163 procentach. 

o tytuł 
najlepszego zespołu budowlanego 
We wszystkich oddziałach Zjedno- z inicjatywy znanego racjonalizatora· 

czenia Łódzkiego PPB w dniach od w budąwnictwie - tow. Krajews)de· 
10 do 14 bm. odbywają się naraay go, dyrektora departamentu w Mini­
t.echniczno-wytwórcze. Na naradach sterstwie Budownictwa. 
tych pracownicy PPB omawiają pro- Toczą.ce się obecnie narady mają na 
blemy, związane z budownictwem, m. celu wyłonienie zespołów, które od 
in. budownictwo zimq.vc, racjon11li· 15 marca na wsa;ystkich budowach 
zatorstwo oraz wspóizawodnietwo : przystąpią da współzawodnictwa. 
pracy. I Zwycięskie zesJ?oły z poszczególnych 

Szczegóinie duży nacisk położonJ I orldziałów będą następ11ie walczyły 
n:o. ·należyte omówienie współ;z:awor„ i między sobą o miano najlepszego ze­
nictwa pracy. Tematem dyskusji jest • Jpoln • Zjednoczenia Lódzkiego. 
współzawodnictwa o tytuł najlepsze· Finał, czyli końcowy etap współza.. 
gG zespołu budowlanego w Polsce, wodnictwa odbędzie się w Warszawie 
organizowane przez Zarzą.d Główrv - pomiędzy najlepszymi zespołami 
Zw. Zaw. Pracowników Budowlanych zjednoczeń budowlanych z całej Pol­
• Polsce i Centralnv Zarząd PPB ski. 

wielikie znacr.ęIJlie i dl·aitego też pra- nie funkcjonariusze stra;iy pożarnej. cjalizmu już w krótkim okresie cza.-
T zebraniach wyborczy<:h pamiętali, że 

gnę podać je w oalo"..ci. A więc: rzeba przyznać, że choć ftanowimy su pomoże nam w naszej pracy za-
l) Wzmóc czujność organ.iza- póhn1lionową armię, choć j.esteśmy wodowej. naj letP.srz:ą rękojmią wykonania 1ł:a-

CY1~ą or~ pobud:z.ić <!o pracy or przygotowani zawodowo, niejedno-
1 

dań, stojących przed ~ia na bie-
gamrzacyJ'™:i "".~stJk1oh czl?n- krotnie brak nam ideologic:imej pod- J. Sawicki żącym etapłie, jest pełna realizacja 
ków organi11UWJ1L ipodistawoweJ. I . ' korespondent „Głosu" uchwał historycznego lJj[ Plenum Kei 

2) otoczyć o;pielką grupowych budowf.Y, ki:o~·a un:ożliwdil~~Y _nam jesrl :

1 

ze Straży Pożarnej mite:t.u Cen•tiralnego." 
li argii·baltorów. cze o 1arm.e3.szą .1 wy a3me1szą pra„ -..,...,...--------------------~-------

3) Zwi.ększyć i us.prawn:ić kol cę. Z drugieJ Za.\! strony u :::as spra..
1 por.taż prasy JPal"tyjonej w na- wa pożarnictwa i walki .oi; żywiołe;n 

szych :ziatkładiach, aby tą drogą ognia zac1esn1aJą. się przewazme do 
podinieść śwjadomość członków 'k . t . I 
organiziaoji podstaiwowej d oałej gron3 pracowni ow s razy. I 
rmłog:i. Problematyka walki z żywiołem , 

4) Ro.zs.rerzyć llaiSięg s-zkole- jest szerokim masom pracujących na 1 

nia ipąrtyjnego. ogół obca. Czy to jest słuszne! 1 

5) Podnliieść dyscYJPlinę org~- N 'I d · d · 
nia,a,cyjną wśród wo:Jlków Par· aJ epszą o powie z1ą na to pyta- 1 

ti.ii li wz,mocnić pocwoie obowiąz nie będzie bliższe zapoznanie się z 1 

ku w ~niku do organizac}i. tymi zagadnieniami i sposobami jeg:> i 
6) Otoczyć opieką i :pobudrz;i.ć rozwiązania. w Związku Radzieckim. , 

do pracy Qrga•P1irz..a.cje masowe. 
7) Wyd1ać walikę marnotraw· Na terenie wszystkch l'epublik ra- I 

&twu~ n.ieusipraiWied:JJlwionym ni~ dzieckich p~·owadzona jest rozległa l 
obecnościom !i. l1liłe wykonywaniu akcja uświadamiania społeczeństwa o , 
batL akordowych. kl · 

8) RorIJWinąć ii otoczyć opieką przyczynach i skutkach ęsk żyw10- 1 

współzawod111ictwo pracy. łowych. Sprawy pożarnictwa są I 
· 9) Podnieść j.a.k:ość i d[ość pro przedmiotem nauki w sz~ołaeh zawo- I 

dukcji ,przez d~k.alla.n.iie kadr dowych i średnich. Duży wybór dzieł 
zawcdowych. 

10) Uspraiw.nić p.rocę komitet u na ten temat umożli.wią każdemu o--
łączmo3c:i. ze wsią, oraz komite· bywate]Qwi bliższe zapoznanie się z 
tu qpj,e-Jruńcrz.ego. zagadnieniami poU\rnfotwa. 

11) Rozumie.jąc, że braki na­
s.ze.i !Pracy wypływały z niedo- Ju1. t.en pobieżny prze~!ąd ujęcia 
sota.tecm.ej kontroli, postanaw:ia- w ZSRR walki i obrony przeciwpoża.­
my wrz.móc ikoinita'<l1lę we wsizyst- rowej wskazuje nam, ile możemy się 
kich ogniwiach. or.arz wytężyć swe nauczyć w tej dziedzinie od Związku 
sHy dla rZQJ!izMjli wszystkich 
purl!któw powyższej uchwały. Radzieckiego i jakie korzyści przy-

niosłoby zastosowanie tych doświad­
czeń u na~. Osiągnięcia ·Związku Ra 
d:zieckiego w W<łlce z żywiołem ognia 
poiwinny sikłonić naszych s:traż:aków 

stanisław Bursiak 
korespondent fabryczny „Głos-u" 

z P ZPJG Nr 8 
Oddz;iaił .. Dabrowa" 

Robotnicy utrwalają WY '!i iki 
Stalinowskich Dni Pracy 

Zofia So·bczak. tokairz w Zakłada.eh im, gen . Swid·. !CW! kJeg{I w \Var 
sza.w.le v,-1lumała. 21 grudnia. ub. r. 205 prnc. normy, podczas gity dtl'Wlli.ej 
wykonywała przeciętnie 150 proc. ObeClłtie oo. SO"'bcZ'llk wylt011uje }tFMl• 
1.:lętnie 190 proc. »QtiJ.lY. 

Na. "Zdtieciiu - ZGfia Sob-Ozak nrZ<iV t r'ka.rni. 
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Nowy styl pracy polonistów 
(Po czwartym zjeździe kół polonistyc..zny.eh) 

„ 

Centralna Poradnia Zdrowia Psychicznego 

IV Zjazd kół polonistycznych 
wniósł tyle nowych i odmiennych od 
tradycji elementów, że należy omO­
wić nie tylko jego ;;;dobycze naukowe 
lecz również nowy styl pracy poloni: 
stów, który jest v:ynikiem doświad­
czeń czteroletniej działalności kół 
studenckich młodych naukowców. W 
ciągu krótkiej, lecz urozmaiconej hi­
storii powojennych zjazdów obserwu­
jemy bogatą w następstwa walkę o 
uwolnienie naszego literaturoznaw­
stwa od formalizmu, wulgarnego so­
cjologizmu i eklektyzmu metodolo­
gkznego, walkę uwieńczon~ wielkim 
sukcesem marksistowskiej metody 
badań literackich. 
Tematyką Zjazdu była analiza hi­

storyczno-literacka powieści z lat 
1918- 1939. Pasjonujace problemy hi­
storii literatury stały się jednocześ­
nie jednym ze źródeł wiedzy o współ 
cze~ności. 

:VCarksistowski referat Henryka 
:Markiewicza omawiał „Pri1edwiośnie" 
Stefana żeromsk:ego. Autor, odcina­
jąc się od złej tradycji ograniczają­
cej ocenę twórczości autora „Popio­
łów" do estetyzującego określenia !>,'O 
jako „wielkiego artysty słowa", luJ 
błędnego przedstawiania jako pisa­
rza socjalistycznego, wydobył istot­
ne pierwiastki ideologiczne „Przed­
wiośnia". Powieść ta jest wyrazem 
niepokoju i poszukiwania Żeromskie­
go dahzej drogi Polski. Znajdujemy 
w niej, jedyne w twórczości tego o­
kresu, odzwierciedlenie ostrości kon­
fliktów społecznych. „Przedwiośnie" 

jest dokumentem narastania wrzenia 
rewolucyjnego i oskarżeniem pisarza 
czasów mu współczesnych. Markie­
wicz wykazał jak waha-nia ideologicz­
ne Żeromskiego, jego obawa przed 
komunizmem warunkują elementy 
estetyczne dzieła i wpływają na jego 
korupo~cję. 

Również wysoki poziom naukowy 
reprezentowały prace analityczne: 

Zbigniewa Wasilewskiego o powieści 
· prolet.a riackiej Leona Kruczkowsikit­
go oraz Andrzeja W a sile wskiego o 
pow'eściach Heleny Boguszewskiej : 
Jerzego Kornackiego. 

Młodzi poloniści często śmiało i zde 
cydowanie wykraczali poza tradycyj­
ne tereny badań literackich. Aniela 
Łępicka (Kraków) omawiając twór­
czość Dołęgi-Mostowicza, jako pisa­
rza drobnomieszczaństwa 1 Tadeusz 
Muras (Łód:f.9 w referacie o katolic­
kiej powieści obyczajowej wciągnęli 

\Y zakres badań literackich tzw. 
„twórczość drugorzędną", która była 
V.1 okresie 20-lecia strawą duchowa 
przeważającej' części społeczeiistwa~ 
Zdemaskowanie sensu „dwu litera­
tur", jednej dla wybranych, ;nnej dla 
maluczkich, odkrycie pont1rego i ob­
ciążającego obskurantyzmu ostatniej 
i jej całkowita dyskredytacja arty­
styczna - oto nowy i poważny roz­
dział w historii literatury, nad któ­
rym badania r<>zpoczęła młoda polo­
nistyka polska. 

Referat Tadeusza Murasa o tzw 
powieści katolickiej 20-lecia wyka-

zał, że twórczość ta była jedną z ma­
sek ideologii faszystowskiej. 
Wrocławska praca zbior::>wa pod 

kierownictwem S. Sandlera omawia­
ła twórczo~ Zbigniewa Uniłowskie­

go. Maria Jasińska z Lublina wygło~ 
siła referat o perspektywilCh czaso­
wych w powieściach: Jerzego Andrze 
jewskiego „Ład serca" i Michała Cho 
romańskiego „Zazdrość i medycyna". 

Wiele materiału do dyskusji dostar 
czyła praca Jana Lipskiego, Janusza 
Stradeckiego, Janusza Wilhelmiec­
kiego i Krzysztofa Zarzeckiego o ps:v 
chologiźmie w prozie 20-lecia .. Auto-

Jan Błoński, Ludwik Flaczen . i 
Konstanty Puzyna (Kraków) omówi­
li twórczość St. I. Witkiewicza, Bru­
no Schulza i Witolda Gombrowicza. 
Mimo ogromnych trudności, jakie na­
stręczył kompletny brak opracowań 
naukowych prądów literackich, re­
prezentowanych przez tych pisarzy, 
referat zawierał dużo materiału, 

który może stanowić punkt wyjścio­
wy dla następnych badań pisarzy. 
Błędy pracy wypływały - jak stwier 
dził prof. żółkiewski - z winy star­
szej polonistyki, która nie dostarczy- , 
ła młodym odpowiedniej spuścimy 

rzy jej mimowol.i rozwiali resztki złu opracowań naukowych. 

dzeń o tzw. „czystej nauce". Forma- IV Zjazd był poważną. J_Jróbą· nowej 
listyczny referat o I}iezwykle rozbu- oceny literatury międzywojennego 

dowanej i skomplikowanej termino- 20-lecia. Jako jego wielką wartośc 
logii mógł się wykazać minimalną należy mocno podkreślić cechy sam<>­
ilością wniosków o bardzo wątpliwej dzielności i pionierstwa pracy mło­
wartości naukowej. Z radością moż- dych polonistów, które wyznaczają 

na stwierdzić, że krytyka formali- odmienny od poprzednich charakt~r 
stycznego _tosunku do nauki, zarów- IV Zjazdu. Mimo błędów i przeoczeń 

no obecnych na zjeździe profesorów jest on jednym z ważnych czynników 
- Wacława Borowego, Stefana żół- kształtuj"ących nowe oblicze humani­
kiews-kiego, Kazimierza Wyki, jak styki polskiej. 
i studentów - była powszechna. l\d. 

Książka radziecka w służbie narodu 
Z każd:'i:-t rokiem rozwija się dzia­

łalność wydawnic2a w ZSRR. Pod­
czas gdy w i. 1946 wydano ogółem 
463 miliony cg·z~;~ plarzy ksią.żek, to 
w 1947 r. - wydano ponad 540 mi­
lionów, w 1948 r. - 640 milionów, 
zaś w ubiegłym 1949 rok".l - 70C mi­
lionÓ\\· egzempl::rzy. Jakże dalekie !1=! 
te cyfry od cyfr roku 1913, kiedy o­
gólna liczba wydanych książek się.­
gała zaledwie 85,7 milionów egzem-

plarzy. 

W Zniązku -Rad;;ieckim ks.i:Jżka I chomiono w 1949 roku 400 nowych 
stała się przedmiotem pierwszej po- księgarni. W rejonie Mytiszczeńskim 
trzeby; książid czytają . wszyscy, za- (obwód moskiewski) poszczególne 
równo w mieście, jak i na wsi. Cały księgarnie sprzedają po 1400-1500 
kraj pokrył się gęstą siecią biblio- książek dziennie; w ciągu dziewięciu 
tek, które po<>iadają łącznie około Vł2 miesięcy 1949 r. wszystkie Jrsięgarni<? 
milionów tomów. W sam1'm tylko ob- sprzedały książki wartości ponad 
wodzie moskiewskim ponad 1300 kol milion rubli. Kołchoźnicy obwodu ro­
chozów ]losiada wł::sne biblioteki. Bi- stowskiego nabyli w 1949 roku o 79 
blioteki te nabyły w 1949 roku łącz- procent książek więcej, niż w 1948 r. 
~ie ponad 600 ~ysięcr nowy~h. ksią· Zlikwidowanie analfa.betyzmu 
zek. W Republice B13łoruskie1 uru- wśród dorosłej ludności kraju r&dziec 

W Wars.zawlie -0twa.rto CentralnąPoradnię Zc1Towia Psyehfoznego, ~ 
której każdy ubWpieezony maże się leczyć bez.l>ła.tnie. POO"lldn:ia wypo­
sarżona jest w na.jnOJWooześniejsze urządzenia ł prowad~ona jest przez 
wyb<Wnych specija.listów. · 

Na zdjęciu - leczerile prądem stałym -0 niskim na;płięciu - pn.es 
ga.lwanizacdę gruO'L-Ołu taTe-zycoweco. 

--------,----------------------------------------- kiego, szybki rozkwit gospodarki ·nar-

,'pan Tadeusz" za -80 złotgch ~i~~we~ie;;~!rrwl::;v~z::s~kid~b;:~= 
tu i podnoszenie się poziomu "kultu-
ralnego narodu - oto podstawy sta­
łego wzrostu zapotrzebowania na 

Badanie erey1111l~ mózgu w Cen tralne.j ł'ienldni Zdr!Owia Psyc:hkrme­
go - przy pomocy eleldroencelograf u. 

·Marshallizacia Najcelniejsze u:twory pisarzy polskich i obcych - wydawane książki, ukazujące się we wszystkich 

w stutysięcznych egzemplarzach - łrafia1·rr do rrrk językach kraju rad~ieckiego. 
· ~ ~ Działalność wydawnicza związku Arcydzieła literatury klasycznej branego przez sielllie klasyka. Zapo-

M~rze?ia mi~trze Adama o „zbłą- robotników j chłopÓW strzechy. Radzieckiego zajmuje pierwsze miej- zniekształca się w Ameryce bez wa- wiedź Somerset Maughama wywołała. 
(lzemu Jego ksiąg pod strzechy" - Jak bardzo tania i d<>bra książka sce na świecie, zarówno pod wzglę- hania. Specjalni .gangsterzy pióra, bę entuzjazm wydawców a.merykan­
stały się wspaniałą rzeczywistością rzenia wieszcza. Już wkrótce na-i byłi potrzebna - świadczą właśnie dem ilości, jak i jakości. W 1949 r. dący na usługach bulwarowych wy- skich. I oto już w 1949 r. ukazały się 
- W· 95 lat po śmierci poety. Pierw- pra 'ydę Mickiewicz będzie w każdym te olbrzymie, niespotykane w historii wydano w . ZSRR więcej książek, niż dawców„ koryguią „niepotrzebne dłu w . Stanach Zjednoczo.nych ksiitżkJ, na 
szy, ,powojenny ,,Pan Tadeusz" uka- polskim domu. polskiego piśmiennictwa nakłady i w Stanach Zjednoczonych, Wielkiej ży~riy", . „f>l"zvśyieszają tempo we· ktorych nazwJslfo wulgary:oatara Mau 
zał się w roku 1945 - nakładem * • * szybkość, z jaką się one rozchodzą. Brytanii i Francji razem wziętych." wnętrzne" i nadają dz1ełofn klasyków ghama wyd!'ukowane jest 'obok na· 
„Książki" w ilości 25 tysięcy egzem- Zapoczątkowane przez , Trybunę Tak rozeszła się „Opowie.§ć o praw- „nową" i „ulepszoną". formę. 7.Wisk: Tołstoja, Dickensa i Balzaca. 
plarz'y. P<> nim poszły nastepne wy- L.udµ" i „Gromadę." wydawanie dziwym człowieku" Borysa Polewo- W odróżnieniu od książek detekty- Tak powstają tzw. omnibuki, czyli W połowie XIX w. niejaki Barnum, 
dania, coraz większe - ju;i; nie w , najcelniejszych utworów literatury ja, tak rozchodzą się książki Prusa, wis tycznych, pornograficznych · i re- ,tzw. skróty dzieł klasyków. Są to kie dyrektor amerykańskich cyrków wę· 
dzies.iątkach tysięcy egzemplarzy - polskiej i obcej w masowych, stuty- Wasilewskiej, Kraszewskiego, Si.en• klamowych, wydawanych przez mo- szonkowe książeczki, które można z drownych i zwierzyńców, zapragnął 
ale w stutysięcznych cyfrach. Aż oto sięcznych nakładacl1, po cenie 80 zł kiewicza. . łatwością przeczytać przy śniadaniu przewieźć dom Szekspira z Stretforc!u 
„Biblioteka Gromady'' rzuciła „Pana za okazeły tom, stanowi prawdziwą Obecnie „Biblioteka Trybuny Lu- nopohstów USA, Anglii, czy Francji, lub w tramwaju. W ten sposób został do Ameryki .. ,Niech ojcquą. Szeks­
Ta.densza" na rynek w naprawdę ma- rewolucję kulturalną Polski Ludo- du" wydała trzytomowe dzieło Bole.- książka radziecka spełnia szlachetną zkrócony „Don Kichot" do 25 stro· pira, będzie to miasto, llffire zapłari 
sowym wydaniu - i w dodatku - wej. 80 złotych za tom - to znaczy sława Prusa „Faraon" - w 100.000 misję w służbie narodu. Jest. ona P«>- nic, „Wojna i pokój" do 30 str., „Bo- więcej dolarów", Tak rozumował 
w cenie 80 złotych za egzemplarz. książka w domu każdego robotnika, nakładzie, wspaniałą, dwutomową po-- tężnym środkiem wychowania naro- ska Komedia" do 15 str Jtd. przedsiębiorczy dyrektor cyrku. 
Łącznie - mickiewiczowska <'popea każdego . chłopa - to wspaniały po- wieść świetnego duńskiego prozaika du w duchu komunistycznym, jest . . . . . , Współcześni Barnunii już nie muszą 
sięga milionowego egzemplarza. chód cywilizacji, kultury, postępu do Martina Andersena Nexo - „Czer- źródłem wiedzy, przyjacielem i do- Ost~_tmo zab~ał s~ę do takie] rooo- wywozić domu S:<:ekspira z An.'.Jhi, 

Polska Ludowa spełnia więc ma- izb robotniczych i pod wieśniacze wony Morten" oraz nowy nakład radcą, uczy miliony ludzi jak żyć i ty pl:.arz ang.ielski 
5

?merset M~?· 1 gdyż i tak traktują ją jako 4!:1 stan. 
„Pana Tadeusza". pracować, walczyć i zwy<;iężać. Książ gh_ai:n. autor wielu tryw~alnych povnc: Dzisiejsi amerykańscy przedsiębiorcv 

* • * ka radziecka głęboko i prawdziwie sc~ 1 sztnk t_eatralny~h 1 ~gent ?ryty) handlują Szekspirem, starając się wy 

Wystawa Sztuki• 11•0• sk•1e1• odtwarza bogate życie kra1·u soc1"aliz s~1ego wy"?adu ~ 1edi:ie1 osobie. Zo eliminować z jego dzieł właśnie to, 
Każdy Czytelnik „Głosu" może nentował i.ie bowiem ze tego rodza · 

mu, rozwija w ludziach radzieckich . · • .' ' · co ma nieprzemijającą wartośt\ 
nabywać te książki - SO-złotowe. JU przerobki utrzymane w stylu pła uczucie patriotyzmu socJ"aHstycznego, ' „ . " . Stosunek wydawców angielsk:>· 
Wystarczy zamówić je u kolportera nu Marshalla dogadzaj„ce burzuazj1 

I Fi i L PrZYJ'aźni mi...A~y narodami. Jest ona • .' "" . amerykańskich oraz ich sługusów d > 
Dnia 10 bm. odbyło się w Muze- Aaltonen, nne eppanen, wybit fabrycznego u tego samego towa v....., amerykanskieJ zostan<> odpowiedmo - - chorążym humanitaryzmu socJ· all- ' "" literatury ilustruje cyniczna wypc•-

um Narodowym uroczyste otwarcie nych przedstawicieli kierunku rea- rzysza, który codziennie dostarcza t . , ' dł h . . nagrodzone. . d ' · . k" · 5 1 ·· R dl K · 
• t k' fiń k' j · l" t f b · p ł · s ycznego 1 zro em natc niema - wie z meia 1e1 y wn e ey: „ az · 

wys.awy szu i s ie , zorgamzo 1s ycznego. w a ryce nasz~ p1smo. o wp acemu dla milionów Judzi pracy, do wałki 0 Zapowiedział on, że każdą_ przerób de dzieło Szekspira lub Sofoklesa s!,1 
wanej z inicjatywy fińskiego Mini Prace, zebrane na wystawie, po- 80 .zło~ych .z3: zą~a~y tom - otrzł'- pokój, demokrację, s ocjalizm. kę opatrzy przedmową, w ktorej spe- ży temu samemu celowi, co mec:;; 
sterstwa Oświaty oraz Akademii chodzą w znacznej części z fińskich muJe się ks1ą.zkę JUZ następn.ego dma I . cjalnie uwzględni „na~bardziej wstrzą 1>ilki nożnej lub psie wyścigi, gdy± 
Sztuk Pięknych w Helsinkach, pod zbiorów muzealnych. - w fabryce, czy w z1;1-kładz1e pracy. M. Samarski. sające, intymne szczegóły życia" wy każdą książkę pisze się po to, by do. 

protektoratem ministra . Kultury i .;!JłlllffHIHlllllllllHlllU llllllllllllllllllllllUllllllllllllllllllllllllUllllllllllllllllllllllllllllTilllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllHlllllllllllllllllllllllllll lllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll~llllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll l llllllllllllllllllnlOlllllllJI!!;,_ starczyć jak najwięcej przyjemności 
Sztuki S. Dybowskiego oraz posła g a czytelnikowi", Lecz miss Sylwia Re-

fińskiego w Warszawie E . Jarnefel - J k • k d • k' ł f k z h d - dl i tk i d · ł 
ta~a uroczystość otwarcia przyby- I a WOJS a ra z1ec te zatrzyma y· o ensywę niemiec q na ac o zie ~ I po~{ ~P'i:~~z~l~i~:~i ~~~~~ 
li: minister Dybow5ki, poseł fiń- §!§ - §i fanemu czytelnikowi wydaje się w 
ski w Warszawie - E. J arne.felt o- -;S F ~ setkach tvsięcy egzemolarzy przeni-
raz przedstawiciele świata kultural "illUUHlllBl•UUUllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll ragm.ent z książki llfllllllllllllllllllllllllllllllllllllillllllllllllllllllllllllllllHlllllllllHlllllllllłfr' I cowane ( zwnlgaryzowane skrócone 
nego stolicy. . . ! 'Przeróbki · klasyków. AutentycznP-

k t ZamLesiroz.amy fragment 2 DR u & I FR o NT li . ~i:awalb b~?1"1;Y faik!t 1 ~ u.zna dzieta postępowych przedstawicicll 
Obecny był również I se re arz ks~ążki „Drugi Front" D. Kra li . m~m ":'Y~aizal!i. su~ o . ~łp.r:icy europejskiej literatury klasycznej są 

Ambasady Radzieckiej I. S. Kuz- minowa, radzieckiego kore- S-OJUS2:11Jikow radz1eck1ch, ktorzy zbyt niebezpieczne dla . współcze· 
niecow oraz przedstawiciele pła- spondenla wojennego pmy Q K RA M J N Q WA 1 pokaiLałi Niemcom, cz;ym jest woj snych handlarzy z Wall-Street. By 
cówek dyplomatycznych państw głównym srota•l::M" wojsk so- • na na ~a frolllty). Gen.era.ł ~t- zuiszczyć wolność narodów europej-
skandynawskich. juszruiczych we Francji. Fra- ton., lktorego z:nQWtU spotlkallsmy sl;:ich, muszą je także ograbić z ich 

Po zagajeniu uroczystości przez gment ten wsikarz.uje jark sfe- z począ~ lu~o w Luksem- sławnych nieśmiertelnych tradycji 
dyrektora Muzeum Narodowego ry wojskowe angiielskie i a• dymie opóźnić ocfensywę n:iie!miec- „Slliłny wiatr z Rosji rzam;yna o- burgu, srrue:iąc Silę, zapytaił nas: nrzeszłości. 

prof. s. Lorentza zabrał głos poseł mea-ykańslkrle oceni.aiły s:tyc::z- ką, a nie poiWS1trlzyimać ją. Zrob'i- czySZO'IJllć ciężką aitm06ferę na za- „Czy pan01Wie nie jaida ~reypa.~- · Handlarze amerykańscy z preme-
fiński Jarnef.elt, wyrażając g~bo- niową ofensywę radziecką i to. ito naton1Jia5lt 1Potęime uderre- oh<MWie i stwarza :rnolŻIJiWOść roz- kowo ze Wseho:du? (Pr~yJeohatlus- clytacją posługują się fałszerzami, 
kie zadowolenie z powodu otwarcia jej iz;nacrenie dJ.a iPO'WStr.zyma nie iradzieclde w Polsce. poozęeia. operacji ofensywnych my ze Sbrai.ssb~·ga_>. ~iemcy. tuk którzy zniek„ztałcaJą i wypaczai•l 

Wystawy W bohaterskieJ· stolicy nia ofensywy wojsk nliemi.ec- n _ _,_, __ ,_ na naszym froncie". 23 styc:znia szybko. stąd ucire.kh,.iz oczeki_wa- dzieła klasyków. Tendencje przedsla · 
ArmŁa fid\UJJ.~a, dzńaiłając w · k 

Polski. z kolei komisarz wystawy, ki.eh na Zachooue. 1945 roku, szef wywiadu 21 gru- Iem, ze zza sąs.i.edmego pa~ol' a - wiC'ieli Jyncz.u w literaturze są dWo· 
wybitny fiński artysta-malarz, dy- „Zdobycie i zniszczenie bazy a- duchu sojus!Z.nicze1 współpracy py, generał W:i'1liiams ;prayznał, ukażą się żGłnier~ _radzieccy'.'· lakiego rodzaju: chcą wyzyskać sław 
rektor Akademii Sztuki w Rels.in- mezykańskief w Ardenach pozba pochwyciła N:iemców za kołnierz że w~niesLona nad wojs.kaim.i. a- Ofensywa ~aec~a, ,!l~zekiwa.- ne ndzwiska klasyków dla zarobku, 
kach .Aare Heinonen, dał krótką wlro oałą śro<lkową gru.pę airrrui właśn.ie w chwi1i, gdy ci podrno- merykaństkii:mt ruioemieok.a pięść na z ta!tą mec1erpl·~wosc1ą prz~ jak również chcą w imię interesów 
charakterystykę kierunków i ten- sojusrz;nic.iych, li io na dłużsrzy sil.i pięść dla zad1ainlia drugiego pamcerm.a została p.ows.trzymana ":szystk1~~· poc~ąc .od ~c":od kapitali~tów · . pod przykrywką wiel-
dencji plastyki fińskiej. , czia•s, . wszeJJkiego wyposaiżenia, a- ciosu sojuszm:itkom. Przeg.rupowa- przez wo.jsrka radzieckie. 31 stycz eow a.rl111Jil, a ikon~c na. zołn~e- kiego imienia wydać sfałszowaną 
Następnie przemówił minister Dy muniicji li ży·wn.ości. Gdyby ko- na 6 alt'miia !Parncerna SS, skiero- nia 1945 rok.u generał bryg_ady rza.ch, WYW'Oł31'ł!I'_ we.stehnll~ u~- prieróbkę. 

bowski, zaznaczając. ze najbardziej lurrmy 6 n!iem.ieckiie; anni.U pan- waina w kierunku główn~.o ude- FOitd (wyiw.i:ad SHAEF) s11wier- gii. Aiby. poom~sc na ~uohu. ~ł!llle w ciągu ostatnich lat narody Eu· 
zainteresują nas na wystawie reali cemej SS p.rrz.ed.ootały się ina oców I"IZenWa, tj. :na Dńln.a:t - Givet, 7lo- drz.ił na lk.onferenC!jii iPrasowej w rzy, Clf1cerow11.e za.w1ad~ł1 Wb ropy Zachodniej poznały w p1akty· 
styczne malarstwo i rze7'ba fińska, l}inę be:lgi.jstką 111a !Północ od stała wstrzymana, w pół drogi d Pary2lu, że „Tadziecka ofensywa o po.czą.tku ofensywy Juz tego ce, co to jest marshallizacja. Słow'1) 

. . Maas, wćYwcms dałoby to Niem- p-ośpies'Ulie przerzucona. na odl:>'iła się powaiiinde na sy.tuacj1i dnia, w którym S01iaib. soJ. uszni~ to stało się obelgą w ustach każdego 
które najwięcej powiedzą o życiu 1 t ~ · oom niemniej }>()gata. zdoby<-'2 wschód. Tu również slkierowano frontu zachodniego". Inicja.tywa · o n:ymał .o.ty.m taijna_w1adom. o.„c. uczciwego EuropeJ·czyka. „Pl<ln Mar-
charakterze narodu fińskiego. p t --•· · 1 

Po przemówieniu minister Dybow 
&ki dokońał otwarcia wystawy. 

Na całość wystawy 11kłada się 116 
obrazów oraz 160 rzeźb czołowych 
1>lasłyków fiń.'>kich. Obok dzieł ar­
łysł-Ow współczesnych, znajdujemy 
&u również prace, reprezentujące 
ostałnie dwudziestolecie ub. wieku. 

Zwracają uwagę dzleła czoło­
wych fińskich maiarzy minionego 
pokolenia jak: Gallen Kallela, E­
delfelt i Halonnen, twórcy scen z 
życia chłopskiego, prace Rissane­
na, syna ludu fińskiego, związane­
go. z tym ludem całą swoJą twór­
czościa. a w dziale rzeźby - prace 

jak Ardeny; tu maijdow11.ło się :niemieakie rezerwy z .ziaohodn.ie- jaką rozpoa:ządrzali wówCtl.las Niem os anow1:11 me c~ac .na of.le.Ja - shalla" nie tylko zbankruto\vał, leCT 
za.ple.cze trzech llll'ltli.i SOjusmti.- g0 frontu. Wbrew póżruiejs.zym cy, wsita!a ·wydarta z :ich !rąk. Mu ny k.omu.mkat rad~1~c~1. „~ładze także zdemaskował tych, którzy b yli 
czych i sztab 21 grupy. Wyłom w ośwJiadc.zeruiom anglosaskich pro- sieli się odwrócić do nas pleca- radz1eeilci~ - - WY\18.SD~1. <>f.reer - jego inicjatorami. Okazało się, że 
kierunlku roW111'iny' f!Mnousk.iej, pagaindzistów i generałów, do- mi .; rprze~ć z d7.Jiałań :zaczepnych mogą milczee pr.retz; kilka tygo- można zmarshallizować kilka sprze-
na zachód od iMaes, pomiędzy wódrz;two so.jusrzndcze podkreślało do obronnych. Szef sztabu 21 gru dni, a •potem zaikoonunikował, że dajnych rządów burżuazyjnych, grn-
Namur i Sedanem (ckm.Villa droga wówcrz.atS rniejednokrotnie decydu- py, generał Ounningham rozpo- Berlin został zd~byty i wojna za- madkę politycznych i literackich ban 
nie m:iecikia do Francji), otworzył- jące rimaczerae, jaik:i.e miały dzia- ezął swój wykład z 4 mairca 1945 końozD1J1a. My nie możemy tak krutów, lecz nie można zmarshallizo· 
by pnz.ed ni1mi sJdady wszystkich łania Armii Radzieckiej dla prze- roiku -OIŚWJadCŁendem, że st.osunek długo czekać". Ka.zamo żołnie- wat> narodów, nie można zmarshalli-
arm.Ji amerykańskich, polożo- biegu wypadików 111.a zachod~. sil na ~rOlłlcie zach-0.diniirn, jak i w r:rom liść na spotkanli.e Rosjan; zować ich literatury ojczystej. 
nych między Pairyrż,em i granicą Niepowodrrenie pla111ów ;ruiemiec- agóle w Europie, 7lDt°lienił się na.i· wyda-wało silę wszyst>kiim, że są o- Usiłowania rozmaitych Maugha-
nie<miecką. Tak•i ci.>OS odebrałby kiich li 2J8Łallnainie oferusywy w Ar- zul,)ełn~j w ciągu zimy, a ~o głów ni całkiem niiedaleko. Pajwwienie mów zwulgaryzowania klasyków są 
sojuntnikO!Jll możność podjęcia de-nach było zw.iąmine beZiI)Ośred- nie d2Jięki ofensywie Armii Ra- Slię Armii Rad.zieclciej '1J!1. plecami typo"\\o-ym przykładem kosmopolity-
d:lliałań ~nycb na. tlługie mie nJiio z ofensywą ;radwiecką 111a dllJieck>iej. (Oświadczenia ie były N' _ ·a . cy h . . zmu. Omnibuki, to zatrute ideologlcz 
siące, a co naimniej aż do następ- wschod21ie. O.tiicer ze Sllltabu 21 .złożone na .zaanlk:nńętyoh koraeren iremcow, ~a\} UJą, c. Sl<ę. Jesri- ne narzędzie, które agresorzy amery-
nej wiosny. grrupy o-świadczył na konhrentj.i cjaoh jp!"asoiwych i IIllie były pTZe- cze na fronCile .z:te<hodtnlli:?· fl-ZYC!l:- kańscy fabrykują na eksport wraz z 

4 
Wytrzymal'.lść _pojedyńczych od ~asowej w dniiu 16 stYCZ111ia 1946 :m.a1C1Z<Jne dlla szeirakiej opin!ii pu- nie 'uż dawało s1ę vdczuc." jajkami w proszku, gumą do żucia i 

oorałów :mier)'kaMarich moe:la· je roku: b.lic:zlnej, jedy.n:iie woJ&lrow.i. przy- bombowcami. 



GŁOS TOMASZOWSKI 
----.~.~.------------~----~~----------------~----.;...;;; 

Kronika Tomaszowa Nowy styl pracy ,Zwiqz~u Włókniarzy "~z!i!k~~.~y~~.~!r:~ 
WAZNIEJSZE TE~EFONY T lk • 1 I d I . . k ·1 I wy·k . • . I . kowanym w onegdajszym nume-
'~: ~il~g:co~~!~~ka y o przemys ane me 8 Y: p anowaa1a I on ro a onania. p anow rze, omawiającym a~połeczną 
51 ..- Straż Pożarna 111 J d -.. ·L • postawę niektórych Jednostek 

305 - Straż Pożarna \dzwonie 9UJ&rOft•U ą o„re U/l_ln onąn1e pracą spośród ubezpieczonych, wzywa 

tylko w wypadku pożaru). Zaczęło !lę wszystk0 o:J b'i.ur ne przyczyny. Były i przyczyny :lia.rzyki, o których wsporrinieliś~ I wiąc prawdę - „kuleje". I to jących lekarzy do domów w wy-
333 - Pogotowie PCK ka. Bo kiedy rnzmawialismy z obiektywne., .jak brak Juj:Zi d.o my, by ~twierdzić, ile WGzystlde musi. ulec zmianie. Musi u!~c padkach nie · wymagających po­

'J)rzewodnliczącym miejscowef(0 ,pracy, jak częste ich zmiany, zakłady pracy, wszystkie rady zmianie, by nowy styl pracy - mocy lekarskiej _ podajemy: 
od'dz.i.ału Związku Zawodoweg0 ale były ~ przyczyny inne -- do zakład10we i istniejące przy ra- stał się w pełni stylam właści- nazwiska tych „wygodnickich", ADRES REDAKCJI: 

R. · S. W. „Prasa", Plac Koś­
ciuszki 16, tel. 2-50, , 'godziny 
przyjęć 16 - 12. 

.Należy korz}'stać 
z · oka~ji 

Wszystkim, którzy da dziś je­
szcze nie wykarzystali okazji na 
bycia taniej i pożytecznej książki 
komunikujemy, że 'tozdz~elnia 
dzienników ,,Ruch1

' (dawna „Pra· 
sa ") na PlaCĄi K'Ośei.uszlci. 16 - po 
siada jeszcze w ograniczonej ilo­
ści komplety ,,Faa-a-0na" Prusa ·I 
„Pana Tadeusza'' A. Mickiewicza. 
:Trzy tomy „Faraona'' kosztują 
!240 zł., a „Pan Tadeusz" - 80 zł. 
P-0n1ieważ nie należy się spodzie­
wać już :iwiększenia nakładu wy 
mienionych książek - radzimy 
Wykorzys~e jak inajszyl>dej nada 
rzającą się \'.>kazję i nabyć w cią 
gu najbli~śzych dni wymienione 
książki, Nakłady „PlaCówki", flOj 
ezyzny" f „Starej Baśni" ~ zosta 
ły już wyczerpane. 

Włolmiarzy, o zespołach m:tjwyż których należały: dość poważne dach komisje -- oojęte zostały wym, stylem nowym, socjalis- . 
szej jakości w tomas2owskich oderwanie się od terenu, od mas stałymi, systematycz.nym1 zebra. tycznym takim. - jaki wmien gdyi uważamy za słuszne pu­
zakładach przemysłu wełnianego robotnic~ych, brak planowej ro- 1liami i pasiedzeniatni, że uzgod cechować rohotę zwiąthową. blicznie napiętnowa1! lekceważe­
- uwagę .naszą zwróciły leżą- boty, brak przemyślanych me- ni?ne już z radami :- ''lJ>rZ~W>i- r Mimo tego osta~nieQ'•) manka nie i niewłaściwe traktowanie 
ce pod szkłem na hill'rku ka len- tod pracy. dziarre zostały 7:ebrarna · z.ałog fa ment'll można stwierdzk, że tak poważnego zagadnienia, ja-. 
d!arzyki, Arku~.z óbok arkusza. Przyczyny natury obiektywnej bryctnych, · ktorych dotychczas włóknia. 2P nowy rnk dobrze za kim jest wzywanie lekarza do 
Wydział za wyąziafem, sekcja zostały prawie Jui do końca niestety nie było, a na któn:ch częli. Zaczęli go, mając przed domu w na~zych tomaszowskich 
ia sekc_ją. Dzień za <lniiem„ za- zlikwii:owane. Bezmała wszys- r~y będą . skł~daly ~p:a~o.z:ia - sobą prz.emyśl:u:1e w zagadnie. · 
kład za zakłailem uwidoomione tkie przyznane oddziałowi eta.ty ma.ze s~e1 działaln9sc1. zę oho~ niach i ściśle oprac-owane w ter warunkach, w których lekarzy. 
wstały i nie tylko uwidoczndone, osobowe zostały już obsadzone, pos1~?zen p'.ls.z~~egolnych .rad i mina.eh plany swej roboty. Pła-. mamy, niestety, ,leszcze zbyt ina 
ale utrwalone w czasie - na· stworzono dość liczny . zespół sek.c 11._ pn:ewrn'Z1ano s!.~łe ko_n ny te realiizują. Uczą tej pracy ło. 
tych kartkach i mimo, że te su kadrowy, a UI Plenum I<C - u ferenc.ie i odpr~wy z k1er.?w~ 1- średni akty\v z\viązkowy. w ostatnim. czasie wzywały 
che kalendarzyki są tylko kalen możiHwi.ło przełamanie do koń- kami poszc~eg~ln~c~ .wycmkow Dalsze pogłębianie tych me- lekarza w przypadkach ni-e wy. 
datzykami - znaJąc d1o•tychcza ca pewnych jes?Jcze niezdrowych ;oboty z_wi.ązkov.e.1. ~dpra'YY· tod, c-0raz mocniejsze wdrażanie magających odwied~in chorego 
sowy styl pracy Oddziału - j11<1ż tendencji i objawów, jakie w 1rn:iferenc.1e 1 narady, ktore z .1. ed I do ro.boty planowej rad zaklado w <lomu: · 
tyiiko na podstawie tych dat, pracach były prz& stosunkowo ne.1 :rtro~y ze~~olą na .l<~trolo l wych, mężów zaufania, kon· Stefania Wielec (Piasko­
nazw zakładów i poszczególnych długi okres stosowane i tolero- ~ai:i1e ~rac W) ko_n~"Flyc~. a z dru I trola realizacji nakreślonych pia wa 37), Mieczysław Jarosz (Ko 
sekcji i wydziałów - odczuli"ś- wane. gie.! ~ezw?lą .\~)·ciąg~~ konkret nów i doraźnie kreślonych wy szykowa 19), Wiktor Za:jkow-
my, ii w pracaeh coś się zmie- Obecnie - przełamuje się te ne .Jl!~. w~1oskn l IHeshc plany na tycznych _ bęj'ą gwarantem, że1 ski (lS Stycznia 53), l\'farrn. 
niło. Zmieniło na lepsze. .1ak powii:edtieliśmy wyżej - in na.1bnz~z~ .okr~s.. . · . 1 związkowcy tomaszowscy do Krześlak (18 Stycznia 26), Ma-

Powiedzmy sobie zupełnie · ne przyczyny. Nareszcie nasi Ale 1esh .11'.owuny _JUZ ?, J)la-1 końca pr.zełamia dotychczasowe ria Labrenc (Klonowa 6), Jad-
szczerze, ie w tym najpotężniej związkowcy, choć w części jest nach, to z m1e1sca stwierdz1c trze I zaniedb:mia i braki że będą wiga Ma.tt1s21ewska (Wsohod­
szym o:lkliziale związkowym na- i to wynikiem zv..iększenia kadr ba, że kalen:I:arzyki zebrań. i po I właściwie wypełniali zad•ariia. ja nia 7), Eugeniusz Slmwrofoiki 
szego miasta, skupiającym oko - przestali tylko urzędować zza sieidzeń - są jedynie drobnym kie przed n>imi p0stawiono. I (18 Stycznia 17), Teresa So· 
ło '12 tysięcy członków - przez biurka, a znaleźli się w terenie wycinkiem planowej i;>racy, ,j&ka (j) szyńska (Kilińskiego 5'). · 
długi czas nie działo się zbyt znaleźli się w zakładach pracy. po III PJenum KC i obecnie z 
dtobrze. Składały się na t<> róż- Wystarczy spoJrzeć na katen nowvm rokjem została za·począ­

ZaAelniaja się sale Straży· Pożarnej 
tkowana, Główną jej ppdstawą 
jest dilug-Ofalowy plan pr,a._cy, o­
pracowany &fa wszystkich- wy -
działów Związku, plan półrocz 
ny. wytyczający ściśle . zadania, 
a:kcje i' konkretną robotę na po 

Ślad~nt no,szącll artą•ulów 

PZPW Nr 28 wyjaśn•a' 
powody · opieszalołci 

W sebotę otwarcie Rucho11ej Wystawy Gospodarczei szczególne miesiące, jaka winna Otrzymałiśmy od dyrekcji Pań I w~p-01nniane przedsiębiorstwo na 
i musi być wykonana. Plany te stwowych Zakładów Przemysłu I tychmiast do prac rnrzewozu lPrzy 

Przed ~ynldenl. Straży Pożar. 
nej panuj.e :niecodzi.~y ruch. Z 
aut · elę±arowych. ściągane są 
skrzynie, pe:ki, maszyny i z pełną 
ostrożnością transportowane do 
górnych sal budynku, w których 
'Za trzy dni -otwarta 'ZOStan.ie Ru­
~homa Wrtstawa Gospod~cza 
_ Kiedy zjawiamy Się na miejscu 
- rtransp'urtowane są właśnie 
pierwsze eksponaty i składane' w 
pomieszczeniach "Wy.stawowych. 
Skrzynia za skrzynią, artystycz· 
nie wykonane plansze, pierwsze 
maszyny, •Wszystko t-0 zostanie u· 
mieSZC7ione w dwu największyCh 
salach Ml:lvnku Straży, a, ekspo-

ty. ''"'"''1.i!.--•1J l ""-",\..._,J.!•"'( .\„ i1.,„ ... ,,. na resor .... u rQ ntCtWd l .1""~ -

w po!bliskńm bu.dynlw:'9awnego pa 
łaett -Ostrowslcich.- . , . '.„. 

Inspektor R:WG, ktofy z elciIJ4 
pracowników przebywa już od s:te 
iregu dni: na tereni"e naszego _mia 
fita, skarży się na jedno: na brak 
miejsca. Pomieszaenia oddane do 
dyspozycji są w za,sadxie połową 
tej przestrzeni i tyoh pomieszczeń, 
w jakich ·wystawa winna być u­
nądzona.1 Niestety, nasze miasto 
nie dysponuje obszerniejszymi sa· 
lami, w których :wystawę można 
było by umieścić. 

A że w 'Oddanvcli pomieszcze· 
niach będzie neczywiście trochę 
~asn'o, św'iadczy chociażby ilość 
samych wystawców. Problematy­
kę gosPQdarczą, jedynie, a prze­
cież jak pisaliśmy, stanowi ona 
wprawdzie najpowaiiniejszy, ale 
nie jedxn1 wycinek wystawy, re 
prezentułą: Centralne Zarządy 
niemal w~zystkich gałęzi pnemy­
slu, Centrala Odpadków Użytk<>~ 
wych, Centrala Przemysłu Arty­
styanego, Polskie Zakłady Zbożo 
we, Centrala Pr0duktów Nafto­
wy-eh i td'. i td; 

W Zwu·ązk"' .., tym ro· wnież trzeba darczych, ins1:ytuc1·~ i organizac3"i h · I · ...-. „ „ sync ronizowane są z P" anami Wełnianego Nr 28 wyj1aśnienie na stą'j)i". 
będzie ograniczyć ·do skromniej· społeeznych. pracy, do i a kich wdrażane są stępującej treści: DziękuJ·ąc za n. iniejsze wyJ'aśnie . 
szych rozmiarów stoiska wystawo Znając ,wystawę z terenu innych rady zakładowe we wsz.ystkich d 'l 
we naszych mie.]sco-wych placó- ośrodków. znając jej aspekty, za.. ~akładach pracy, organizacyjnie „Na zapytanie, zawarte w arty nie i podając je o ogo nej wia- . 
wek, a jak nas informiują - d-0 mierzenia ·i w ogólnym zarysie podległych oddziałoW':i. Synchro kule drukowanym w „Głosie To- domości, oraz stwi.erdz,ając, że ke 
wystawy zgło.siły już swój udział problematykę ja:ką ona reprezen- nizacja ta zezwala na tworzenie maszowskim" w dniu 4 stycznia, rownictwo PZPW Nr 28 r zeczyW: 
Fabryka Sztucznego Jedwabiu, tuje _ możemy już dzisiaj sobie pełnego obrazu zadań, sto dotyczącym kotła leżącego przy ście nie jest wir_ne dalszego pozo 
wszystkie zakłady przemysłu weł i·ących j:o \"Yl<onani·a i· zezwa.Ja z.biegu ulic Armii Ludowej i An- stawiania kotła ;pasrowego na dzia 

stwierdzić, ii otwarcie 1·e.1· bed. zie - •Y tonl."'g · · · · · ł · k ' · t f nianegv, Fabryka Dywanów, Fa- na ścisłą kontrolę ich re,'Hzacii. "" o - uprzeJmH~ wyJasr.1amy. ame •· aprysneJ a .mos ery, uwa-
bryk-a Pasów, Fabryk-a Filców, nie-codziennym wydarzeniem na że - ż,amy, że zakłady jako zaintereso 

P ~, t t · T.,., ~"'owa 1• ··-""'udzi n1·e Kontrola ta jest <lrusg częś - l) z ·d· . . , . . · n b d · · · · 
Szkoła rzemys1vwa, owarzy- ereme .... ma.,,. · . vvL.lu cią za..gajnienia właściWAO"O . n.aJ ~Jący. s1ę ~~zy. zbieg.~ wane win y ar zieJ errerg1czn1e 
S'"'··~ Przy1·a~ni Polsko- Radzi" ee- kłamane· ' zainteresowanie szero- "' ~"' uhc Antoru"'go 1 ATm11 Ludowei ;n,ukać tam gdzie trzeba, gdyż: 
•wv "' i. zdrow~go stylu .wa-cy - koc· . ~·. · · · ' "' 

kiej, ą spodziewany je.st jeszC'Le kich :rz~z sp·ołeczeństwa Da6Zego Jak' przyjęto w robocre ?:Wiązko 1oł paro_w.y me Jest Jeszcze na · - jeśl i przed szeregiefu miesię 
udział i inny<:h placówek gospo- miasta. we~- . .• 1 · szą własnoscrą. _ale są w toku sta cy CBOM dało ustne zapewrJenie, 
------------------.--------- .J. , . • rania o przydzielenie go nairo. Ko- że kocioł zakładom zostanie przy 

N • • 1· J d k•" Bo - . trzeb.a zd!a~V'.łĆ., rob~e cioł ruszyliśmy z miejsca na za- dzielony, to już n.ajwy2:szy czas, 
~Wl raCJODa IZatorzy „ e. 'YD I spraw~, z~ na1b~r.dzie.1 ,&z.c~_ego: sa-cfaie ustnego za,pewrjeniia. c. B. by przyszło potwierdzenie tego za "'za ,.„a""~s' 'tz"· "'a· ·1 ··ą~ ·:·: n· ·a· we~~ ·p· -a~»H),-.... ,., ~0to~fębbń?;~:J:~;~~a1;;ytła~::;rz,~ ~~:~~~':;rsżawie, ze b~st~~.~ ~P.1ki:i'j~ni·a , >S~~r_mułoy.r~ne ,na P,iś-
6 , 1 U Ili a s aie yc panem i rac1 swo1 2) 0 . . . . . . . .1. p ds. b" t . 

· . " , „ ,1. , „ . . . . rnns" g,Q:y. PriYP:~impii;;j . ~{ fazie . pie~aJąc stę. n~ ~yzeJ. ws.~o - 3es 1_ :rze . . 1ę 10.rs wo Re. 
~asz ko1·~ponden~ z terenu długot~·w~łych pr,00_ 1 iintH:ll!fć.b początkoWei, w fa.zie, gdy ()0 me ~l.ar1Y'fi1 ~a.pew.n.ien.u. ~aw1ązah- mo?t?Wo. Montazow~ P_rz~mysłu . 

Panstwow~J Fa~ryki S2tu~zn~- prac, Ja~1e wymie1~1ona dwo,Jka todyki pracy nic wszyscy jeszcze stny k~mtakt z Przeds1~1'. Rem. Włok1enr.Jcze~o . po"".ia~om1~0 za­
go J edwapm . z~ow ·sy~nahzu~e p~·owad~iła) mm os1ągnę~a. ocze~ w pel ni nawykli _ nie jest kon M~ntazowym. Przem. Włok. ~ Ło kł~d o p~knięc1u osi c1ągmka . w 
nam reah~cJę i zatw1e~d~eme kiwane i·~zultaty_ Kom~SJ~ u„ trolowane i to, jak najbar<l'ziej dzi, .ce~em przetrar.spo~~w~ma ko d~:-1 21 Lstop~da ~b. 'X • .- to row 
przez Kom1sJę. Usprawm~n n<?'" spi;awni~~ po rozpatrzemu i ~a- śclśłe jego wvkonanie. „ I ·tu na tł~ i ~u temu poczy~1hsmy odpo mez c~yba naJwyzszy czas, b~ do 
wych dwu wn,10skow i:acJonah- twierdz.emu zgłoszo~ego . w~10- po::lsla\vie dÓświadcżeń, jakie w1edrue przygotowama. W ~2ąt ~ty?zm~ br. oś została n~prawiona 
zatorskich, które. z kazdy~n t;y- ~~· kt<?ry y.r zasadzie me .1est już związkowcv moga od·rioto _ kach gr~dn:a r. ub. o.trzyma~1smy i ciągm~ .n:ógł ;pnystąp1ć do pra­
godniem. nar.asta.ią i łl'}nozą su~ JUZ wmos~em„ a. w~nalazkien~ wać _ można · d•ziś · s-twie.tdz.ić: od "'.ym1en1onego Przeds1~b1orst~ cy. Bo Jesh PZPW Nr 28 nazywa 
na tereme tych zakładow. ~ wypłaciła wym1e1110l}Ylll pre- . . . wa pismo TK-1452-49 z d.n1a 21 li „pewr.cą zwłoką" okres blisko <lwu 

Autorami pietws~ego z nich mi~ wstępną w wysokosci po 25 i Nat,ogoł pla 1.1 ~ _s ą. reallzr~ane. stopa<la r . ub„ że z powodu pę- mi-esięcy, a nie wiemy jednocześ 
są. towarzysże - Jan Michałow tysięcy ·dotyd1. · cl~ ą PC\\ noscią 1 \\bł' pe

1
·1'.1 są_ knięcia osi ciąginika, ,przewóz ko- nie o He ta „drobna zwłok•a." prze 

k" · 1\f. l \V" h k - · rea nowa.ne na szcze u uerow tł . 1 . ł 1 1 ł . . " .. 
s z' a1stos1e

0
cwzyafi ~~1. sp~cJ·~~;Ys stop ~~utorl~m .drku_giego . pomtoyslu ·niczym, na szczeblu oddziału. da mu~1 u.ekc bpewd :ieJ zw oce, a· e d utzky. się -t t~ tz::tdno się. zgodzie 

, . , racJona 1zators 1ego Jest w. ,~ . · · -t ·„ . , . t . g Y c1ągm ę zte naprawior.y, z a iem s aw1amem sprawy. 
bronzowy na poshzg, ktory sto- l{ · · · l\I" h l k' . uoi ze1 1e::. . J"S~~7e " e-reme, 

. · 1 , · h azinne,rz ~ ie as 1· !Ac·· o · t·-•tr11 • ""11a11\1 oe1·-onalne sowany Jest w Wle u częsciac ~ ·'· ~ " t ,„ , . . . _·::. . 
maszy~1 (np. p~newki przy .J?a- Tow. Michalski - w wyniku rac~z.a_kłado~~:ch.a '~'~ęc _~~\~Y za 
rowoz1e, suwaki p-rzy przeW1Jar swej pracy i starań - uspraw- slrz~k łl :J\\ ~eh •_u~z 1, Jd c~. w 
kach i a.paratach suwakowych nił w poważny sposób clesulfu- radach s·ię zn~le.d1, zez.woli z 
itd.). Stop kompazycji wymie- rowa11ie jedwabiu na desulfura pewności~ na przeniesieni'<~ i 
nionej dwójki odznacza się wiel cji szoulowej, · skl"acając czas przyswojenie "(}bi'C prze.z, dolne 
k,ą wytr~ymałością i małą. ście- ptecesu desulfm:·acji 0 15 proc., ogniwa z\\' i ')Zkowc stylu pracy, 
ralnością przy wielkim poślizgu. co przyni~sie zakł~dóm ~r sto- opartej na z góry przemyśilanych 
Stop - z pewnością. znajdzie sunku rocznym znaczne oszczęd- i zap!anO\nlll)rh z~loi.eniach wy 
z~stosowanie nie tylko 11a tere- nosci. . . . . 

1 
tycznych. 

me samego ?kładu. lecz w ca , Ra~J~nahza~row1 prny~n.ano Rozrna\\ia jąe 0 dotychczaso _ 
łym przemy~le m~szynowy~: . ro~L!iez pre!nlę w wysokosc1 25 wvch wynikach _ mogliśmy 

KompozycJa Jest wynikiem tJs1ęcy złotych. st\vicrdzić, iż l;aJcnda·r~yki, kto Otrzymaliśmy, znów list do• f często, na skutek ograniczonej 

W ·trosce o cmentarze -wOie'nne 
społeczeństwo Tomaszowa wykazuje dużo starań 

re naszą u:wa~ę zwróci-ty _ nie tvczący Gospody Nr. 2, w któ- iJości miejsc i stolików, wręcz 
s~ ty1Jko bezużyteanym.i świstka rym jeden ze stałych <!zytelni - siadać do obiadu przy stole, na 
mi pa;pieru. lecz ściśle realizo ków zwraca słuszną uwaR"ę na którym stoją ibuielki z wódką. 
wanymi wytycznymi. Gorzej za.pomnienie i przekreślenie f>ew Czyż nie możnahy t~o s tanu 
jest ie-Onaik ze sprawoz~awczoś- negQ dobreg-0 zwyczaju, jakim z zmienić? ... " 
efa i ten moment w na ibliższym początkie~ pierwszych miesięcy Uwagę i pytanie naszego czy 
czasie musi szcz0.-ólnie mocno egzystencJi Gospody był w.prowa telnita uważamy za zupełnie uza 
być wziety pod' rozwag-ę. Spra dzoPniy. n· · sadnione, Mimo, że Gospoda 

Dzięki ofiamemu wysiłkowi spo oraz z ty.eh miejsc, ikt.óre jeszcze I rozbudowanych ipo ekshumacjach wozdawczość, szczególnie sp1a- sze o • . . . t lk d d 
t · h N ods , . me ogranicza się y o o wy a 

łeczeństwa tomaszowskiego i przy w międzyczasioe zostaną rozpozna cmen arzy woJenr_yc . a p · ta wozdawczość terenowa - mo- „W miesiącach , letnich w . b" d ' . t , .• 
finansowym poparciu władz, doko ne. Dodać należy, że doty~h-c:zaso wie uchwał prze<lstawicieli Związ czasie, kie.:i:Y były wydawane o- wama o ia ow, a Jes 'fOWmez 
r.ano w ubiegłym roku ekshuma- we stara:n-ia o odszukanie rmogiły ków i Organizacji przewiduje się, . biady, bodajże od godz. 12 do lokalem rozrywkowym - to jed 
cjj zwłok poległych bohaterów majora Hubałi pozostaj·ą be-z skut jak w t'Ok·U ubiegłym. pomoc ze ID . , . dp a ] 5 - istniał zakaz sµrzedaży nak w pewnych określonych go 
Armii Radzieckiej i .W<>jska Pol- ku, ponieważ wszelkie dotychc:z;a- strony zorganizowanych ze,s,połów ZIS O raw alkoho1lu 'W naczyniach zamknię dzinach winna być przede wszys 
skiego, składając je na dwóch no sowe info~macj~ w tym wzgię~.z~'E! i;nłodzieżowych i stars~yc~, przy korespondentÓ·W Głosu• tych i w naj1epszym r'.12ic wó?- tkim lokalem, który ma charak 
wo urządzonych cmenta;rzach. Jak okaz~ły Sil..ę mestety całkoWlCJe Jednoczesnym zatrudmseru.u płat- • · kę sprze:fowano JedYm~ na kie 
wycika ze sp.rawozdanta, złożone mylne. ~akoncz~niem ~k.oji w ~ej .grupy robo~zej, która .?odejmu w PFST Nr 1 1is~ki. :2ak_az ten, .miał na ~'.zglę ter instytucji zbiorowego żywie 
go or.egdaj na zebraniu ~omitetu tym okresie będzie równ1ez ekshu Je się wykonarna wszystk1{!h czyn <IB1e zhkw1dowame sytuac11, w nia. Nłe występując piZeciwko 
Opieki nad Grobami jprzez ob. inż. macja z terenu kościoła św. Anto- ności związanych z ekshumacją i Dziś, o godz. 14 w lokalu Za- których przychodzący na obiad zakazowi sprzedaży wódki, j :os· 
Miloradowicza, świadczer.ia bez- ni~go. Sprawę grobów, .majdują- 7.ałożeniem nowych mogił. kładowego Komitetu Partyjnego człowiek pracy musiał tolerować teśmy jednak równi·~Ż z<l~nia, 
płatnej :robocizny i transportu ze cych się na cmentarzu wyzr..:ania Na dalszym :planie stoi sprawa przy Fabryce sztucznego Jedwa- przy s~sietlrnim stoiiku ni·crzadko że w czasie wydawania ob·adów 
strony <>rganizacji młodzieżowych mojżeszoweg-0 ipostanowi'Ono <>dło- upo.rządkowania ulicy, prowadzą- biu odbędzie się wspólne posiedze ,,zalane" to•warzy'>two, co nie . b l'k "d , d 
SP i ZMP oraz zakładów pracY-, żyć na dalszy okres, z wnioskiem, cej wzdłuż bram ctntmtarny.ch, należy do przyjemr.ości. mozna Y z l W1 o.wac . po awa • 
wynoszą rprzeszło 600.000 zł, co u- ażeby szukać innego rozwią2ania oraz masywnego i jednolitego o- nie k.orespondentów „Gł-0su" z te Wydaw.ało się, że po !Przenie me napojów alkoholowych, a już 
możliwiło Komitetowi, wspólnie z nisż ekshumacja, .ponieważ ten ca- grodzenia założor~ych <mientarzy. renu · zakładu l pełnego zes.półu sieniu Gospody do pomieszczeń w ostatecznym razie - spowo­
Miejską Radą Narodową i Zarzą- ły terer~ jest wi>elkim cmentarzy- Troska o te cmentarze jest głębo- redakcyjnego fabryC.Znej 9azetk.i zimowych - zwycza i ten zosta dować, by na ogólnej sali 
dem Miejskim, poczynić dalsze sk:im, kryjącym zwłoki rkilku ty- kim wyrazem uc.zuć całego społe- ściennej. rnie utrzymany, Okazuje się jed wódki na stolikach nie było. Z 
kroki w celu ostatecmego zakoń-· sięcy ofia•r wielu narodowości i czeństwa dla Bohaterów obu Ar~ nak, że zapomniano o nim i o- pewnością nie. sprawi to nikomu 

l · „ · · h ' 1· kt6 •· · · t Zainteresvwanych i z.aproszo- b . cl~- . t lk · czenia wszystkich prac, p anowa· wyznan rei1·g1Jnyc . m 1, rzy "Krwtą przyp1eczę owa lin ecme nie rza IKO, me y o, ze trudności, nie zmniejsży popu -
nych .r~a rok 1949. Z wiosną br. będą kontynuowa li Braterstwo, Wolność i Niep:od- nyoh towarzyszy prositny o P - trzeb·a tolerować p.ijęce oso'Oy larnośd lokalu _ a tym, .którzy 

Omawi.ają<: program na roik bie ne dalsze prace nad urrządzeniem ległość S. M. ktualne przybyeie. przy sąsiednich st~likach , ale przychodzą tylko na obiad, po. 

żący 'l.l'Chwalono na wniosek pre-===========================~~=~=======::==~~==:!::~===========~ zwo!! na spokojne spożycie. 

~~.:~z;o~~::::.a ;rz~i=~z;:! li' ~ob ot~· o· tw· a· r "c; .-~ Rll'G gofa~~~~~Ini~ ?ez!:ft~~I~~ ~~ 
kwartale ekshumacji z terenu · ~ .::::;;;;: wrot do dobrych letnich zwycza 
przyległeg~ do lkoszar artylerii, • . i,;iów. · 
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Co pisała_ praso łódzka 12 stycznia 1930 r. 
46.555 BEZROBOTNYCH w ŁODZI I SMIERC NAJSTARSZEGO 
. W ,ubiegłym ty~odniu zi:ów st.ra- ŁODZIANINA 

c~ło pracę ~201 o~ol}: Łączme w łodz I w domu przy ul. Marysińskiej 11 
~1m ~UPP-ie (Pansfwow_y Urząd Po- zmarł najstarszy mieszkaniec Łodzi­
srednictwa Pracy) zareiestrowanych Piotr Rojek. Rojek liczył 101 lat. 
jest 46.555 osób, poszukujących pra-
cy. Z zasiłków korzystało 15.357 0 . NOWA WYSPA NA ATLANTYKU 
~ób. Na skutek trzęsienia dna morskie-

ATAK NA KONSTYTUCJĘ go - w pobliżu wysp Bahama Wyło-

LICZNE DOWODY PRzyJA2NI 
I SYMPATII •••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• .,,.1 •••••••••••• 

W komisji sejmowej rozpoczęto niła się nagle z fal morskich nowa 
„uroczyście" dyskusję w spraviin zmia wyspa. Na wyspie znajdują się dość 
ny Konstytucji .Marcowej. Jak doni)- dobrze zachowane ruiny starożytne-
. R go miasta. . Pr s1 " epublika" - nawet posłowie z zyjęcie z jakim się spotkali nasi Przygotowania do mistr~ostw 

wezmą. udział 

prowincji. 
Klubu. PPS nie owmują przeciw. re- KOLOROWE OCZY PARYŻANEK sportowcy we Francji było niezmiernie 
wizji Konstytucji, która 'ma iść ·w Ąewi.en. lekarz . w . Paryżu wynalazł serdeczne, pisze w opublikowanym w 

Poza. tym Sztam będzie miał 3 od. 
prawy dla. trenerów i bardziej zaawan 
sowanych instruktorów ora.z pracować kierunku „w:i;rfiocnienia władzy" na sposób farbowania tęczówek ocznych. ,;Trybunie Ludu" artykule, tow. Do­

sposób faszysiowski. . • d . łowy, kierownik naszeJ· ekspedycJ·i. O bywa się to za pomocą specjalne-
UCIECZKA WJĘZNIOW go zastrzyku. Podobno wiele elegan- Francuska klasa . robotnicza pomimo 

łyżwiarskich Polski 
ZAKOPANE (obsł. I 500 i 3.000 m i clla mężczyzn 500 i będzie· przede wszystkim nad poprawą 

wł.). - 9 bm. rozpo- 5.000 m. techniki naszych bardziej zaawa.nsowa 
czął się w Zakopa- 18 - 19 bm. odbędą się w Zakopa- nych juniorów, co przyniesie wielkie 
nem obóz kondycyj-I nem mistizostwa Po~ski juniorów, . ~ korzyści naszemu pięściarstwu. 

· Z WIELUNIA · tek zmieniło już kolor swvch oczu nieprzychylI\ej atmosfery, którą. sta.rn 
z Wielunia uciekło czterech wię.l- r:a zielo?Y· seledynowy, fioikowy, a ły s:!ę _wytw~rzyć oficjalne sfery spor 

niów skazanych na dhlgoletnie kary nawet rozowy. tu burzuazyJnego, przyję~a nas - pi-
u · ' . . . · --- sze tow. Dołowy - z Wlelk~ goścm-
_c1ec~ka o?~y~a s~ę w. spos~b ta1em-, · te.a I nością.. Na każdym kroku sportowcy 

~ ~ny dla najlepszych 21 - 22 bm. - mistrzostwa PolsK1 Zwraca.my uwagę klubom, że te, któ 
/~ '-1~ łyżwiarzy polskich. seriiorów. Na zakończenie mistrzostw re na kurs instruktorski nie wydele-

mczy, a więzmowie zruknęh bez śla- ~ ~~ nasi doznawali wiele dowodów szcze. 
du. • · i rej synipatii i przyjaźni i to nie tyl 
ANGLOSASI HANDLUJĄ LUDZMI i ko z~ strony klasy , robotniczej, ale 
„Republika'.' podaje, wyjątki z bro- ~ ·-~ · r~~eż ze strony postępowej inteligen 

, Na obóz przybyło odbędzie się rewia na lodzie. gują swych instruktorów nie posiadają 
~ już· 30 zawodników Na obozie w Zakopanem przeby- cych uprawnień do prowadzenia. tre-

l 
i 5 zawodniczek. Spo wają„ również: Głażewska i Przybo· ningów stracą. możność prowadzenia 
dziewany jest przy- rowski („Związkowiec-Zryw") . treningu swych członków. 

~ó~. ki~~feg~~:~~~;~ Najlepsi tenisiści CSR ····~····:···„ ...... „.„ .... ~„·~·:·„,„„: 
szury !~dy Simo~, ktora z~r~uca wła- l'AN l WO'V \' TEATR CJl. 
snym z1om!Com, ze upraw1a1ą w dal- ;:, ' , orzez CRZZ lak, Ż3 CDKA prowadzi 
szym ciąHu handel ludźmi-niewolni- im. STEFANA JARACZA 
kami. Cena kobiety waha się od 4 do (ul. Jaracza 27) 
40 funtów, Młody chłopiec kosztuje Dzifa o godz. 19.15 sztuka Anatola 
około 5 funtów szterlingów. Surowa pt. „Zielona ulica". 

-1Kł11a-: 
ADRlA - Jla młodzieży (Stalina 1) 
„Młodość Tomasza Edisona" godz. 
16, 18, 20 

BAŁTYK (Narutowicza 20) - „Su-
mienie" godz. 17, 19, 21 · 

BAJKA '(Franciszk.ańska 31) __:„Mil­
cząca barykada" godz„ 17.30, 20 

GDYNIA (Daszyńskiego 1) - „Pro­
gram aktualności krajowych i ia· 
granicznych Nr 2" - godz. 11, 12, 
13, 16, 17, 18, 19, 20, 21 ' 

HEL dla młodzieży (Legionów 2-4) 
„Bohaterowie pustyni" godz. 16, 
18, 20. 

MUZA (Pabianicka 173) - Pocału­
nek na stadionie" godz. 18, 20 

POLONIA (Piotrkowska 67) - „Pu­
stelnia Parmeńska" I seria - godz. 
17, 19, 21 

PRZEDWIOśNIE (Żeromskiego 76) 
„Bogata narzeczona" godz. 18, 20 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) ;,Mil­
czenie jest złotem" - godz. 18, 20 

,ąoMA (Rzgo.wska„ Sł-) . ::-"" „Wilcze 
doły" - godz. 18, 20.30 

PAŃSTWOWY TEATR NOWY 
(Daszyńskiego 34, tel. 123-02) 

O godz. 19.16 „Brygada szlifierza 
Karhana". 

Zniż!·.' dla studentów ' członków 
Związków Zawodowych ważne. 

PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

(ul. 11 Listopada 21, tel. 150-36) 
Codziennie o godz. 19 „Przełom", 

sztuka w 4 aktach Borysa Ławrenie­
wa, z udziałem całego zespołu. 

Inscenizacja i reżyseria - Karol 
Adwentowicz, scenografia - Zeno­
biusz Strzelecki. 

Kasa czynna od 10 do 14 i od 16. 
W poniedziałki teatr 'nieczynny. 

P AŃST1t'OWY TEATR ŻYDOWSKI 
Zespół wrocławski 

(ul.Jaracza 2 - tel.217-49) 
Piątek, dnia 13 stycznia, premiera 

- „Klęska Hamana" Ch. Słovesa, we 
dług pomysłu Zygmunta Turkowa, w 
1eżyserii I. Grudberga. 

Początek o godz. 19.30. 

TEATR „OSA" 
(Traugutta 1, tel. 272-70) 

O godz. 19.30 - „Romans z wode­
wilu" z udiiałem T. Wesołowskiego. 

REKORD (Rzgowska 2) - „świat 
się śmieje" dla młodzieży godz. 16; 
„Sen o miłości" godz. 18, 20 

STYLOWY (Kilińskiego 123) „Nikt 
nic nie wie'1 godz. 18, 20 TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 

śWIT (Bałucki Rynek 2) - W po- „LUTNIA" 
goni za mężem" - godz. 17.30, 20 (ul.' Piotrkowska 243) 

TĘCZA (Pioh'kowska 108) - „Kon- Ostatnie dni! Codziennie o godz. 
frontacja" godz„ 16, 18.30, 21 9 p T l " 

TATRY (Sienkie\vicza 40) _ ,,Cy- 1 .15 „ tasznik z yro u - operet­
ka w 3 aktach M. Helda i Westa. 

gański tabot" - godz. 16, 18, 20 Ud · b 
WISŁA (Daszyńskiego 1 l _ ,,SzerJ- ział ic:·ze cały zespół :n·tystycz 

ny - Chór - Balet - Orkiestra. 
ka droga" film polskiej produkzji Bilety wcześniej do nabycia w ka-
-godz. 17, 19, 21 o d d 

WŁóKNIARZ (Pi·óchnika 16) „Al.i sie teatru od godz. 1 o 13 i c 17. 
Baba i 40 rozbójników" godz. 16.30 PAŃSTWOWY TEATR LALEK 
18.30, 20.30 „PINOKIO" 

WOLNOść (Napiórkowskiego 1-6) - Łódź, ul. Nawrot 27, tel.135-74 
„Konfrontacja" godz. 15, 17.30, 20 I Czwartek 12 stycznia o J!Odz. 9.30 

ZACHĘTA . (Zgierska 26) - „Potę- widowisko dla szkół pt. „Historia 
pieńcy" - godz. 18, 20 cała o niebieskich migdałach". ••.•.....•............... „ •••.••••..................................... 

Co · uslysŻymy 
CZW ARTEK 12 STYCZNIA 

11.67. Sygnał czasu i hejnał. 12.04 
Dziennik południowy. 12:25 Przerwa: 
13.25 Program dnia. · 13.30 Muzyka 
rozrywkowa. 14.00 Kronika ZSRR i 
krajów demokraeji ludowej. 14.15 (Ł) 
Komunikaty. 14.20 (J;,) „Higiena od­
żywiania". 14.30 (Ł) Muzy'ka i·ozryw 
kowa. 14.50 (L) „Sprawy naszego 
miasta". 14.65 (Ł) Arie operowe kom 
J.ozytorów francuskich. 16.15 „Z twór 
czości Ignacego Friedmana". 15.30 
„śpiewamy piosenki". 15.50 Ch.twila 
muzyki. 16.55 Skrzynka PKO. 16.00 
Dziennik popoiudniowy. 16.20 (Ł) 
Aktualności łódzkie. 16.25 (Ł) „Na­
sze pieśni". 16.45 ·(Ł) Baśfi czeska 
pt. „Wierny Oprtek i zły cesarz". 

przez radio? 
17.00 „Słuchamy muzyki''. 17.35 „Mu 
zyka r.:ówi o pięknie przyrody" -
„Słońce". 18.00 „Z kraju i ze świata" 
18.15 (Ł) Koncert rozrywkowy. 18.40 
„Wszechnica Radiowa". 19.00 Muzy­
ka. 19.15 „W połowie drogi" - słu­
chowisko. 20.00 Dziennik wieczorny. 
20.40 Muzyka rozrywkowa. 20.55 „Po 
rozmawiajmy". 21.00 Koncert popu­
larny. 21.40 „Ludzie bezdomni". 
22.00 (Ł) Rozmowa o filmie pt. „Czar 
ci źleb". 22.13 (Ł) Omówienie pro­
gramu lokaln~go na jutro. 22.16 
Chwila muzyki. 22.20 Muzyka ta1iecz 
na. 23.00 Ostatnie wiadomości. 23.10 
Program . na dzień następny. 23.15 Mu 
zyka poważna 24.00 Zal<eńczenie au­
dycji i Hymn. 

MY CHCEMY POKOJV! 
iiczba ·. uczestników . PB.AGA (obsl. wl.) - Na liście naj • . 
przekroczy 40 osób. lepszych tenisistów częchoslowa.ckich w m1~trzostw a4;b 

Pomimo nagonki Jaką rząd francu· 
ski zastosował w stosunku do naszych 
rl\".:oków przebywających we :Francji, 
większość społeczeństwa. francuskiego 
solidaryzuje się całkow\cie z polityką 
obozu postępu i pokoju, na. którego 
czele stoi Zwiazek Radziecki i do któ 
rego, obok wsiystkich. państw demo­
kracji' ludowych należy również Pol­
ska. 

Kierownikiem obozu dwa pierwsze miejsca zajmuj~ ex , hokejowych ZSRR 
i trenerem jest wie-
lokrotny mistrz Pol- aequo Krejcik i Zabrodsky. Na. dal- MOSKWA (obsł. wł.) - J?ierwsza 
ski-inż. Kalbarczyk. szych miejscach sklasyfikowano: 3) r,;:ęść hok;:-jowych mistrzostw Związku 

15· stycznia odbędą Vrba., 4 ) Bartop, 5) Smolinsky, 6) Radzieckiego ·crobiega. 
się biegi eliminacyjne, przed mistrzo- końca.. Do r,ozegrania 

Sole, 7) Becka.. 8-12 Ambro3; Koda- ły · d · stwami Poliki w jeździe szybkiej. pozosta Jeszcze wie 
Eliminacje ' dla kobiet na dystansie da, Kunstfeld, Pachowsky, Stefan. . '. 

1
, rundy, 

H' •i· · · ~ - - ~ . , ·~ Po '9 rundach na. cze 

- Nie oddamy swoich dzieci na no­
wą awanturę wojenną. przeciwko 
ZSRR i krajom demokracji ludowej -
mówiły do naszych sportowców przed­
~ta.wicielki masowej . demokratycznej 
organizacji kobiet fr:mcuskch, a tow. 
Marcel Ca.cltin redaktor naczelny po­
stępow~go pisma. „Humanite" w roz­
mowie z naszymi chłopcami wyraził 

pewność, że nadejdą dnie, kiedy i 
Francja przystąpi do budownictwa u· 
stroju socjalistycznego. 

OCZelfttłUJODIU na SDlez ~ · ·~, .. „ le tabeli znajduje się 

Dwa apele miłośników narciarstwa ~l(: !~~'::;~::;~.:~: 
Już od k:iJJku lat Łódź :i olmlice 

miia.sta nie miały tak korzyst­
nych warun!ków nard·air.s.k.ich jak w 
ubiegły piątek. 

6 sitopru mr~u 
śniegu. 

Amarorzy „bi•arego maleń&twa" ~o._ k~ - ~s. pkt. Na dru 
wylegl:i masowo do Łagiewnik. Już . . gie mieJl!Ce ~.wysunłł 
od wcze'5lnego ranka t=Yilliasit.kę .i sie ze~poł D~a.mo (MOSkwa) 15 ?kt· 
siedemnastikę .· zdobiły wytknięte po-1 Dynamo .(SWlerdło~sk), które dłuższy 

i 20• killt1l om. z:a wagOITly ikije i deski. Na krańco- cz.a~ znaJdOwal:o się '!' tabe!J · na. · 2 
wych przystia.nkach na:si dziieJ.nf n:ieJscu, spadło obecn1e na plą.tą. pozy. 
„zjazdowcy" m:ocowal:i się z „kam.- cJę. 

Kursy narciarskie diahiaJI"ami", by 1 po przyCZ€pien.m ---------------­
nar.t, jaik: kto umie, posuwać się wy 
tycz.onymi pn.ez komis.ję turystycrz- Z życia klubów 

MANIFESTACJE MUJDZVNARODO. dla nauczycieli w SzcJ'!yrku 
WEJ SOLIDAB.NOśCI SZCZYRK (obst. wł.) - W Szczyr-

Wszystkie wizyty na.szych sportow- ku, koło Bielska, kształci się ponad 
ców i spotkania z przedstawicielami 300 nauczycieli na. róźnego typu kur­
postępoweł Francji, sportowcami fran sach narc!arskicb, Najliczniejszą. gru­
cuskimi i naszym wychodźstwem prze-~ pę stanowią, nauczy 
ista.czaty się yr ma.ni:t'estacje solidarno c:i ciele w_.f. szkól pod 
ści międzynarodowego proletariatu, staw<iwicb z całej 
którego głównym dążeniem jest w tej ~ Polski oraz lturs 
chwili UtrZ:flllanie ,l).qkoj-q ,Jł~ §)Vie~ię. r~----:. narciarski dla in_ 

„Sportowcy polskich związków zawo • ·. - JjJ stfii'którow p'f>wiato 
li.owych - pisze w swym artykule wych w. f., do któ-
tow. Dołowy - rozegrali w czasie trzy rego dolą.czon:i zo-
tygodniowego pobytu we Francji sze· stała. grupa. 17 nauczycieli nauczy­
reg spotkań, wygrywając wszystkie i cielek z Czechosło,vacji.' 
demonstrując nasze osiągnięcia w dzie Poza tym w Szczyrku odbywll.ją się 
dzinie kultury fizycznej. Przy okazji liczne kursy · narciarskie dla uczniów 
każdego spotkania. wyjaśnialiśmy na- i 1;.czenuic liceów pedagogiczny~. 
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Tur.ni.ej w Krynicy zakońc·zony 
LKS-Włókniarz na ostatnim miejscu 

ną Zarząd.u Miej-s>lciego i Urzędu 
WojewódlZlk:Lego Zil'l1ailra.ini do łódz­
ki-eh „s.zczyitów kaspl'owego". Bie­
druie n•aogól !P<I'ZedlS•tawJał s:ię sprzęt 
łód'Zlkich narci•alI'Zy. 

Niejedm:ikrotnie na dwóch nar­
c'a1rzy '\wdziało się tylko dwa ki1jki, 
ale to nie· peszyło zaipaleńców. 

Twarze ucieszone :i ro.zczerwienio­
ne wiatrem mówiły o radości, jaką 
dają narty, ;· • , · ' '· •· ·· " 
~~ y;zgó!"Zach łagiewnickich też 
rozn1e bywało: udane zjazdy :i 

„kropki·', próby luków i .• ~zusy" w 
ośnieżone chodmki. To nic. Ważne, że 
maimy swoje Zakopane w Laigiew­
niikach. 

A te.rarz dwa a{Pelle: 
J eden IPOd adresem Za.rządu Miej 

Siki.ego, by w niiedzielę puścił dla 
narciarzy 3-4 aiuta ciężarowe lub 
autobusy od prrz;ystanków krańro­
wych 13 i 17 do wzgórz łagiewnic­
kich. 

Drugi IPOd adresem na]młod~go 
KRAKÓW (obsł. I zegrany zostanie w Krakowie z w Po·lsce, łódzik•ie.go okręgowego 

wł.) - Na skutek chwilą poprawy warunków - lodo- związku nairciairskiego, by wyz.na­
ochłodzenia udało wych (prawdopodobnie w .czwartek czył 3- 4 nauczycieli początików 
się w poniedziałek wieczoręm). umiejętności jarz.dy na nartach, iktó­
wieczorem prt.epro Aktualna tabela turnieju krynic- rzyby na ła.gieWllli.ckich górkaoh, w 
wadzić jeszcze je- kiego przedstawia się następująco: miedsm ws:zystkinn w1iailomym, u-
dno . ~potkan~e . w gier · kt. st. . br. C'Lyli jalk się trzyma ki je , jaik pro-
turmeJu krynickim: P wadzi deski, ja•k się .zatrzymać i jak 
K'l'H-Legia. Mecz 1) KTH 3 6 23:5 ~mienić ki~ek jazdy. 
zakończył się zwy- 2) Cracovia 2 ,~ 29:2 Oba apele niet·rudne do nealtlzo-
cięslwem KTH 8:1 3) Legia " 3 13:36 wan.ia. · 
<2:o, 3 :l, J:OJ. 4) Gwardia 2 1 4:12 

Bramki dla zwy-
cięzców zdobyli: Je 5) ŁKS 3 O 'i:21 
żak - 4, Lewacki, •••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

Janiczko, Dreizer i Nowak, dla Le­
gii - świcarz. Od Redakcji 

Pięściarzom ŁKS Włókniarza za na 
desłane pozdrowienia. z oboi:u kondy­
cyjnego w Nowej SOli - dziękujemy. 

DZISIEJSZE . 
zebrania wyborcze 
do kół sportowych 
Koło Sportowe - Państw. Łódzk. 

Zakł. Graficzne - Łódź, ul. żeroms· 
kiego 89 - 12. 1. 1950 r. godz. 16, 

Legia grala w pełnym składzie z 
Doleckim, świcarzem i Bromerem; 
Mecz ten był ostatnim w turnieju 
krynickim. Pozost:ałe mecze turnie 
jowe odbędą się poza Krynicą. O 
zwycięstwie w turnieju zadecyduje 
mecz: Cracovia - KTH, który ro-

Mgr, Leśuiewski - dziękujemy za Koło Sportowe - Elektrownia 
pa.mięć i życzymy dobrych warunków !.ódź, Daszyńskiego 5~, 12, 1, 1950 r. 
śnieżnych. ' godz. 15.45. 

„Spólnia" kom uni;l<uje 
Zarząd ZKS· „Spó.inia" w Łodzi po· 

caje clo wiadomości zainteresowa­
nych członków Klubu i Kół · Sporto­
wych, że zajęcia sekcji pływackiej 
Klubu na basenie „Ogniska'.' odbywa 
1ą się w 'hastępujących terminach ; 

Kobi~ty: ~F,?..,dY - r~8%,, 18 dod8.~. 
Mężczyźni: poniedziałki ~ godz. 

J 3 do 18.30, soboty - godz. 19 do 
19.30. 
Zarząd Klubu przyjmuje dalsze 

1głoszenia i zapisy chętnycl;i człon­
ków Klubu i Kół Sportowych , do sek­
cji pływackiej w .sekretariacie Klubu 
przy ul. Północnej 36 w Helenowie. 

Gł. OS 
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Uchodźcy z głębi kraju przynosili oszałamiające wieści. Całe 
Indie Górne są w ogniu, do zbuntowanej stolicy przyłączają się 
inne miasta i osieala wojskowe. W całym kraju znajduje się wiele 
poszczególnych grup Anglików, okrążonych przez powstańców. Zbun 
towany radża 'bitchurski, Nana-sahib, wzywa pod swe sztandary 
muzułmanów i Hindusów Doaby - ziemi położonej między Gange­
sem a Dżamną. Generał angielski, Hugo Willer, cierpi nędzę w Ka­
unpurze, wojska Nany-sabiba oblegają go i nacierają, z czterech 
stron, armaty hinduskie ostrzeliwują Laknau i tamtejszy rezydent, 
Henryk Lawrence, wysyła rozpaczliwe prośby o pomoc do wszyst­
kich punktów wojskowy~h Pendżabu i sąsiednich prowincji. 

Lord Canningh nawiązał wreszcie drogą okrężpą, przez Ambal-
łę, łączność z głównodowodzącym gen.erałem. . 

- Bezz,włocznie' uderzyć na Delhi, serce powstania! - rozka-
zywał _ gen~rał-gubernator. . . . . . . 

Nie wiedział o tym, że generał me ma WOJSka I ze me moze 
ryzykować w tym kraju nawet krótkiego przemarszu - wieśniacy 
b<;>włem· odrńawia.ili 1.postar02ania· żywµości. W każdej wsi oczekuje 

w.sadzka, brak paszy dla koni i wielbłądów, obsługa obozowa ucie­
ka ... Nie wiedział. że Anglicy oblegający D elhi, ponoszą ogromne 
straty i niedługo jak się y.rydaje, sami zostaną oblężeni. 

W końcu czerwca przestała dawać znaki życi a Agra-stara, dob­
r ze umocniona warownia, leżąca przy odnodze Dżamny, na południe 
ocl Delhi. 

Czy i w Agrze zbuntowały się pułki tubylcze? 
W Ka.lkucie powstała prawdziwa panika. 

.„Obrócimy nasze bagnety, 
Zrzucimy sahibów z gór, 
Utopimy ich w morzu, 
W morzu, z którego przybyli„. 

Zdawało się, że nadchodzi koniec panowania Ang:1ków w In­
diach. 

Lord Canningh nikogo już ni.e zapewniał, że wszędzie .panuje 
spokój. Posyłał rozpacżliwe listy do Londy!].u. :i: ądął woj~ka. Chciał 
ściągnąć wojska z Birmy, Persji i Cejlonu. W P.cmbaJ.; wyładowy­
·wali się strzelcy madrascy, lord Canningh pr0sq~ o szybk:ę przy.sła­
niE: ich do Kalkuty. Okręty transportowe octply\vały z Londy:i.u do . 
Szanghaju drogą okrężną wokół Afry;d - genernł-gubernator wy­
syłał więc pilne lis ty do Capetown i do przylądka Komoryńskiego 
z prośbą, aby zatrzymywano w drodze wszystkie okręty wiozące 
wojsko J. skierowano je do niego, do Kalkuty. 

„Potrzebujemy pilnie wojsk europejskich. Ale jeśli nie ma 
Europejczyków, przyślijcie choci~ Malaiów" ~ Pisał do Colombo 
n a wyspie Cejlon, 

Dowództwo .brytyjskie straciło głowę. Wysyłano rozkaz, a za 
dwa dńi - odwoływano go. Kapitcµia „Oliwii" nakłoniono do poś­
piechu podczas pobytu na przylądku Komoryńskim, a teraz okręt 
jego dwa tygodnie stoi w kalkuckim porcie nierozładowany i ocze­
kuje nowych rozka,zów. 

Lord Canningh nie mógł w żaden sposób rozstrzygnąć zagad­
nienia, czy przybyłych na „Oliwii" żołnierzy .wysyłać do zbuntowa­
nego Bengalu, czy też zatrzymać ich dla obrony Kalkuty. 

W ostatnich dniach czerwca przybył lłareszcie z Birmy pułk 
europejskich żołnierzy, przeprawionych.z Rangonu. Wkrótce popły­
nęły w górę rzeki Huggli parowe statki, wiózące strzelców m adras­
kich. Dowodził nimi generał George Neil, który podczas niedawnej 
wojny Krymskiej służył pod dowództwem sir Roberta V.ivena 
w anglo-tureckich oddziałach 'wojskowych na Morzu Czarnym. 
l.'czyl Turków obchodzenia się z bronią angielską, od nich zaś przej7 

rr.ował brutalne metody postępowania z podbitymi i jeńcami. 

Mieszkańcy Kalkuty odetchnęli z ulgą : nareszcie zaczyna na­
plywać pomoc. 

Miirnęło jeszcze kilka dni· i major Briggs ujrzał na stopniach 
przystani kalkuckiej swój szkocki pułk strzelców górskich. Byli 
to starzy znajomi z sewastopolskiej kampanii. Str.zeky górscy pły­
nęli do Chin, ale w drodze zmien1ono rozkaz i zamiast do Szanghaju 
- skierowano ich .do Kalkuty. 

Hinduscy tragarze portowi otwierali usta ze zdumienia, patrząc 
na krótkie spódniczki strz-elców ~órsktch. na ich rude brody i gołe 
kolana. tD. c, n.)-

I . 
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